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kład bielizny damskiej i męskiej, płócien, czeskiej: 


szyttyngów, oraz halki, pończochy, skarpa- Kilka wierszy Vrchlickiego w tłómacze» 
tki, kołnierzyki i krawatki w wielkim Wy-|niu B. Grabowskiego oddeklamowsł p. R e- 

borze. Ceny bardzo niskie. klewski z wielką siłą I odczuciem. Poe 
zya ta, odznaczająca się niepospolitą piękno- 


w naród własny. 

P. Wanda Hondrichów na ofśpiewa- 
ła pzstępnie aryę Marynki zs „Sprzedanej 
narzoszonej* Smetnuy i K. Huffmelstra pie- 
Śni z cyklu „Milado“. Publiczność gorącymi 
oklaskami nagrodziła artystkę, a goście cze: 
sey cSobiście złożyli artystce podziękowanie 
za piękny, ten wyjątek z naredowej opsry 


= i z mował potem wiersz ce zesk i Vrchlickiego: 
Ku ezel Vrehlickieg 0, Veritas omnia vincit. 


; Wyznajeray — a nie powoduje nami by- 
Uroczysta Akademia. najmniej miłość własna — że daleko dźwię- 
Był to pierwszy na ziemiach polskich pu-|czniej i śgiewniej brzmiały te poszye Vrchli- 
bliczny hołd, złożony pamięci jednego z naj- |ckiego w polskim języku. Obfitość twardych 
większych postów czeskich, zmarłego przed | spółgłosek w mowie czeskiej działa na szko- 
kilku miesiącami Jarosława Vrchlickiego.|dę piękności poezyi. ` 
Sobotnia Akademia, urządzona w auli uni: Na estradą wstąpił następnie wśród nie- 
wersyteckiej przez krakowskie towarzystwa | miiknących oklasków, delsgat czeskiej Aka- 
słowiancfilskie, podniosła te wszystkie mo-|damil umiejętności, p. Franciszek Kvapil, 
menty w twórczości Vzchlickiego, które na- | Dziękując imieniem Akademii i Muzeum kró- 
dają poecie czeskiemu prawo do naszego U-|lestwa czeskiego za zaproszenie, podaiósł, że 
znania i czci. Z pośród polonofilów czeskich | Vrchlicky przez całe życie dążył do zjedno:- 
był bowiem Vrchlicky najwybitniejszym zna-|czenia i wspólnej pracy Czechów i Polaków. 
wcą i wielbicielem, a przytem najbardziej | „Dzisiejszy wiecżór jast dowodem, jak żywo- 
utalentowanym tłómuczem arcydzieł polskiej | tną i płodną była jego działalność. Odczytał 
poezyi, był przyjacielem polskiego narodu i|następoie po czesku swój wiersz zrodzony z 
wyznawcą jego ideałów narodowych. Bujny|tejże właśnie idei Vrcblickiego, a napisany 
ruch polonofilski w Czechach jest w wybi:|w czasie pobytu w Krakowie. 
tnej części zasługą Vrchlickiego. Po odśptewaciu przez prof. Ludwiga i 
Akademia zgromadziła wytworną publi: |p, Haindrichówaę pięknych pieśni moraw- 
czność, Zjawił się rektor wszechnicy Dr Zolljskich, wygłosił p. Tadeusz St Grabowski 
z kilkunastu profesorami, wiceprezes Aka-|odczyć o znaczeniu Vrchlickiego dla literatu- 
demii Umiejętności Zoll (senier), profesor|cy czeskiej, „Vrchlicky — mówił prelegent — 
uniw. lwowskiego poeta Jan Kasprowicz, |sepreaentuje twórczość artystyczną, która 
wiceprezyd. Krakowa p. Szarski, burmistrz |zjednoczyła w sobie uczucie patryotyzmu x 
Mżzryewski, prezes „Besedy czeskiej“ Dr| najszerzej pojątem uczuciem ogólno ludzkiem, 
Chlumsky, powieśclopisarz Żeromski.|Posta przez długi czas był niezrozumiany w 
Obecni w auli delegaci czescy: p. Franciszek |jswojej ojczyźnie, zwłaszcza w latach siedmi- 
Kvapil z córkąi DrPastrusk byli przed-|dziesiątych, kledy skrajuy nacyonalizm do- 
miotem serdecznych OWacyj. szedł w Czschach do zenitu. Dopiero z koń- 
Zagaił Akademię dyr. Zawiliński, pud-|cem XIX. wieku, kiedy młodsi Czesi wracać 
nosząc zamiłowanie Vrchlickiego do polskie! zaczęli z zagranicy z szerszym korygonten: 
literatury. „Szczególniej upodobał sobie Vrchll- | wisdzy, rozpoczęło się uznanie Vrchlickiego 
cky Mickiewicza, «u z pomiędzy wszystkich |i „Strakoniczy dudak“ stał „się terag Orfe- 
utworów tego posty najwięcej go zachwy-|jeim i Humerem swego narodu”. 
cały „Dziady“ í nie odstraszyły trudności| Zakończył Akademię chór akademicki 
kompozycyi i języka od przekładu p. t. „Try- |pieśnią Smetany i hymnem „Z dymem .po- 
gna“. Z ballady „Pani Twardowska" ujął czę: | żarów”. 
ści wątku i stworzył polskiego „Fausta“ w Na uroczystość nsdeszło kilkadziesiąt te- 
poemacie p. t. „Pan Twardowski". Jak siąjlegramów z Czech i ziem polskich. Tele gra- 
przejął poezyą Mickiewicza i jak ją pojął, jfowali między ianymi: Dr Kramarz i Dr 
świadcaą słowa sonetu Mickiewiczewi poświę- |Podlipny, p. Zszvorka, stronnictwo agrarne 
conego, gdzie go zwie „żeglarzem, który|czeskie, p. Hovorka, dziennikarze czescy £ 
zwraca łódź do złotonośnej skały, bo jej kra-|Pragi, książęta Lubomirski i Czartoryski z 
wędź zwrócona ku E N R AE Warszawy i w. |. 
rcu tęsknotę za wolnością”. Ale nie tylko 
A A PAAA a Basi akIóGo. który W Kole artystyczno literackim. 
„łył wpatrzon w przyszłą zorzę”, nazywa Sobotnią uroczystość ku czci czeskiego 
„sercem głębokiem, w które wżyie były {poety zakończyła uczta na czaść przybyłych 
wszystkie rany ziemi ojczystej“, a Słowackie: gości, urządzona staraniem i w lokalu „Koła 
go „lutnia zadumana tak mu wdzięcznie gra- artystyczno-literackiego* i „Klubu prawni- 
łe, że byłby usnął rad i nie zbudził się wię-|ków*. Obecni byli między innymi: dyr. K w a- 
cej“. W r. 1878 zapoznał się z Aanykiem; pil, reprezentant czeskiej akademii, prof. 
przyjaźń, która ich połączyła, trwała do Śmier-|Fr. Pastrnek, przedstawiciel Uniwersy - 
ci, a Asnyk Vrchlickiego nie inaczej, jak tetu, prof. Jan Kasprowicz, delegat 
swym „bratem duchowym“ nazywał. — Byl | lwowskiej wszechnicy, prof. Chlumsky, 
Vrchiicki w Krakowie przy złożeniu prochów [jako prozea „Besedy czeskiej* w Krakowie 
Mickiewicza na Wawelu, był przy odsłonię-|i rektor Uniw. Jang. prof, Dr Zoll (iuvlor), 
ciu pomnika jako delegat Akademii, utrzy- nadto liczne grono profesorów Uniwersytetu 
mywał żywe stosunki z Asnykiem, z Bron. Jagiellońskiego: Dr Chrzanowski, Dr Zdzie- 
Grabowskim i Miriamem, zachęcał Fr. Kwa- Ichowski, Dr Rozwadowski, Dr Łoś, Dr Nitsch, 
pila do przekładów z polskiej literatury, a z Dr Sternbach, Dr Nowak, X. Dr Zimmer. 
kierunkiem „Slow. Przachledu* Adolfa Czer- | mann, X. Dr Kaczmarczyk, Dr Karkowisk, 
nego żywo sympatyzował. Był jedną z tych| radca R. Zawiliński, Dr Mglera, Dr Tadeusz 
nici stosunków polsko-czeskich, które się ni-|Stan. Grabowski, kilku radeów miejskich z 
gdy nie zrywają, bo ich źródłem najwyższe ! wiceprezydentem miasta Dram Szarskim, re- 
porywy ducha i najszlachetniejsze narodów | prezentanci Świata literackiego i prasy z pp. 
zamiary”. Zakończył dyr. Zawiliński okrzy:|Sokołówskim i redaktorem W. Prokeschem 
kiem: „Slava Vrchlickiemu*. na czele, grono członków obu Towarzystw 
Chór akademicki pod batutą p. Walew- jprzyjmujących, oraz, prócz gością z Pragi, 
skiego odśpiewał następnie pieśń Miinhei- Bożeny Kwapilówny, grono pań z „To- 
mera „Na cześć mistrzem", oraz pieśń cze warzystwa" i „Klubu ełowiańskiego*, jak 
ską „Pedzimna basenu“, Gdy rozległy się u- prof. Zdziechowska, prof. Chlumska, prof. 
roczysie dźwięki czeskiego hymnu „Kde do- Grabowska, prof. Karbowiakowa, pani Szy- 
mow mój“, publiczność powstała z miejsc. | mańska. Wzięli też udział w uczsie główni 
Prof. Maryan Zdziechowski chara-| wykonawcy Śpiewacko-dsklamacyjnej strony 
kteryzując w pięknem przemówieniu Vrebli- |programu Akademi: panna Heindrickówna, 
ckiego jako filczcfa i artystę zacytował f prof. A. Ludwig, p. Reklowski ii. 
wiersz poety: „lm szerszym Świat przed di- Pierwszy toast wzniósł, jako gospodarz, 
cha wzrokiem, tem droższą nam małs oj-|imieniem Koła artystyczno -litarackiego, pro- 
czyzna”. Vrchlicky przerósł ogromem pra- fesor Aug. Sokołowski, witając gości i 
cy wszystkich; współczesnych, przetłuraaczył | wznosząc kislich na pomyśiność idol słowiań- 
z 12 języków, niemal wszystkie arcydzieła |skiej, nie obcej wcale— wbrew powszschne- 
literatów europejskich. W tym rozpędzie do|mu raniemaniu Słowian — w Polsce, jeno 
uniwersalizmu zatrzymał się jednak przed |gląbiej i krytyczniej pojętej. Imieniem mia- 
słupami granicznymi, za którymi stoi Rosya.|ata przemówił wiceprezydent Dr H. Sgar- 
Swiat rosyjski był dla Vrchlickiego obcym,|ski, powołując się na bogate tradycye Kra- 
kontemplscyjność rosyjska i specyficzny ro-| kowa w kierunku przyjaźni z Czechami i 
syjski pesymizm nie odpowiadsły czaskiemu wzorowaniu się na ich doskonał*j gospodar- 
poecie, który żywił pełną optymizmu wiarę jce krajowej. 
w człowieka. Vrolilicky był nawskroś czło- Rektor Fr. Zoll powitał gości imieniem 
wiekiem Zachodu. Nie obcem mu było pię:| Wszechnicy Jag. podnosząc momenty wspól- 
kno chrześcijaństwa, jednak ponad wszyst- |nych interesów narodowych i ekonomicznych 
kiem panowała w nim miłość i wiara w |obu narodów i przypominając „żelazny pier- 
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Radca R, Zawiliński, obok gości cza: 
skich, witał roprezenuanta lwowskiego uni- 
wərsyieta, prof. Kasprowicza, przyczam 
napomk nął, jako jaskrawe przeciwieństwo 
między Krakowem a Lwowem istnienie we 
wsachodriej stolicy Galicyi... klubu mad zi ar- 
skiego. — Powiedzenie to wywołało bar- 
dzo ciętą, pełną huraoru i dowcipu odpo 
wiadź prof. Kasprow sza, który w należytem 
świetla przedstawił to „bratankowanie się* 
niektórych Lwowiaków z Maćziarami, z czem 
naturalaio niema nic wspólnego wazechnica 
lwowska, mzjąs stokroć ważniejsze zadanie, 


ljak przedswszystkiem obronę zagrożonej 


pulskości swojej. 

Z kolei prof. Pastrnek dziękował za 
przyjęcie i wspaniałą uroczystość, która naj- 
lepiej wskazuje, na jakiej dredue zejść się 
mają Polacy i Czesi ze sobą, na drodze, 
wskazanej przez największego ducha Ozach 
ostatniej doby: szerokiej tolerancyl i „wza- 
jamnej sprawiedliwości, a wspólnej pracy na 
polu kulturalnego wzmocnienia się. Pije na 
rozwój kulturalny narodu polskiego. Prof. 
Zdziechowski dotknął kwestyi drażliwej 
i niebezpiecznej: kwestyi dwu słowiańskich 
światów: wchod. i zachod, w spóloości źró- 
deł kultury czeskie] i polskiej upatrując wi- 
doki na przyszłość. Prof, Chrzanowski 
wskazał na trzy wspólności, które nas łączą 
z Omechami: sachodniz kultura, upadek nie- 
podległości i dążenie do wyzwolenia się, — 
Z kolei dziękował p. Fr. Kwapil w serde- 
cznych słowach, podnosząc zasługi Koła pol- 
skich słowianoznawców, w szczególności prof. 
M. Zdziechewskiego, dyr. Zawilińskiego, Dra 
St. Grabowakiego i Dra Magiery, Odpowie- 
dział na ten toast Dz Tad. Stan. Grabow- 
ski, wskazując pa główne źródło ich dzia: 
łalności: chęć oświecenia szerokich sfer spo- 
łeczeństwa w kierunku słowianoznawstwa 


Słowian. Wskazał na dwa czynniki, które 
Tow. Słow. przygotowało i popchngło do 
pracy: przygotowali icu profesorowie wsze- 
chnicy Jagiellońskiej prof. Zdziechowaeki, 
profi Rozwadowski, prof Łoś i prof. 
Nitsch; najszlachetniejszym przykładam 
idealnego i szczerego polonofilstwa sachęceili 
ich tacy przyjaglwie Falski jak śp. Vrublivky, 
jak aziśCzerny, Kwapil Hera, Hovor- 
ka, Rozvoda, Keornolorska,: Mater- 
nowa, niestrudzeni w pracy około zasna: 
jamiania społeczeństwa czeskiego ze sprawami 
polskieni, Pierwszych zachęcając do popie- 
rania pracy Tow. Słow., drugich do wytrwa- 
nia w dotychczasowem szlachetnem dziele, 
wznosi mowca toast na ich zdrowło, 

Wkońcu radca Lisiowicz w słowach, 
pełaych dowcipu, pił zdrowie pań czeskich 
i polskich w ręce młodej artystki- malarki, 
pay Bożeny Kwapilówny, córki poety. 
Rejeut zaś Klemensłewicz z niemniej- 
szym humorem wzniósł staropolskie „Ko 
chajmy się". 

Późno po północy rozeszli się uczestnicy 
uczty do domów, uncscąc ze sobą wrażenie 
prawdziwie podniosłe po szczęśliwie udałej 
uroczystości. Wielka Hezba telegramów ze 
wszystkich stron Czach i Polski napływała 
do późnej nooy. 


m 
wojna. 

Sytuacya na terenie, a właściwie na kil- 
ku oddzielnych terenach wojny bałkańskiej 
przedstawia się w ogólnych rysach, jak na- 
stępuje. 

Zə strony tureckiej były rzeczywiście 
przed kilku dniami próby przejścia do ofen- 
zywy. Wyrazem zaś ich było przawiazienie 
pewnej ilości wojsk z brzegu małcazyaty- 
ckiego na brzeg europejski morza Marmara 
w Btronę lewego skrzydła pozycyj tureckich 
pod Czataldżą. Tym ruchem, kierować 
miał Enver bej, ale, zdaje się, że dobre jo- 
go chąci tym razem skończyły Bię fiaskiem. 
Na liniach bowiem Czataldży Turcy, 
pomimo ruchów zaczepnych, nie odepchnąęli 
Bułgarów, poza stanowiska, jakie dotąd gal- 
mowali. Bsłgarzy zaś dotarli już do brze- 
gów m. Marmara i zajęli tam miejscowości 
Szarkoei I Mirifito. 

Jest to dla nich fakt wielkiej wagi, bo 
w ten sposób przscięli połączenie między 
siłami tureckiemi, broniącami pod Czatal- 
dżą dostępu do Konstantynopola a 
temi, które stojąc na półwyspie Gallipoli 
ochraniają fortyfikacye nad cieśniną Darda- 
nellską. Siły te zaatakowali, kilka dni temu 
z wielkim impatem Bułgarzy nad rzeką Ka- 
wak i odrzucili je ku miastu Bulair, poło- 
żonemu na wstępie do półwyspu wśród sze- 
regu pomaiiejszych fortyfikacyj, zamykają- 
cych na poprzek półwysep. 

O dalszych postępach Bułgarów w klə- 
runku wnętrza półwyspu dotąd niema wia- 
domości. 

Pod Adryanopolem położenie jest 


boską moc poszyj. W flozofii — eklektyk— śŚcień* jedneŚci słowiańskiej w Wiedhiu, na | niezmien!onam. Bułgarzy i Serbowie nia usta- 


nie utonął w zwątpieniu dzięki swej kilnej którego czeła stsł Dunajawski i Rieger. 
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z= (HOTEL DE FRANCE) 
ul. św. Jana i Pijarska 


Telefon Nr.£1045. 
=== Położenie bardzo spokojne. 


Telefon Nr. 1045. 


Ostatni wyraz komfortu) hygleny.|Gony bardzo przystępne 
wytwowwuywymiJw iw JW UUWYUWYWWUWYUGYUWYUWUWWUW WYWYUYUYYWUWYUWYUWYGOUGYUGYUWYUWE 1: 


sta, Turcy zaś bronią zacięcie każdej piędzi | nii, ani też nie wznosili szańców, w których 


ziemi. Interesujące szczegóły tego oblężenia, 
prowadzonego w sposób zupełnie oryginalny, 
mało mający wspólnego ze sposobami oblą- 
żenia, jakie wskazuje teorya kunsztu wo- 
jennego, podajemy poniżej. 

Najisepszym dowodsm żywotności i siły, 
które tkwią jeszcze w garnizonie adryano- 
polskim, ea częste wycieczki, urządaane 
przez komendanta twierdzy Szukri baszę, 
a przyprawieiące Bułgarów i Serbów 0 sira- 
ty dotxliwe. 


Pod Adryanopolem zaszedł — jak 
opowiadał w. wezyr Mahmud Szsofket 
basza korespondentowi „Siidsiav. Corresp. — 
charakterystyczny epizod: W południe, w 
dniu wznowienia wojny, zjawił się serbski 
oficer z armii oblężniczej pod Adryano- 
polem, jako pariamentarz przed fortyfika- 
cyami i zawiadomił komendanta Szukri 
baszę, że zawieszenie broni zustało przedłu- 
żone o cztery dni. Szukri basza zwrócił się 
zapomocą telegrafu iskrowago z zapytaniem 
czy to prawda. Odpowiedziano mu, aby się 
miał na baczności, I rzeczywiście wieczorem 
tego dnia zagrały armaty. Podobnych faktów 
opowiadają Turcy dużo, aby wykazać złą 
wulę, jaką w toczącej się wojnie wykazują 
sojusznicy bałkańscy wobec Turków. 

Czarnogórcy, przybrawszy sobie do po- 
mocy Serbów, podjęli znów, jak dotąd bes- 
skuteczne, zdobywanie Skadaru i skali- 
stego Taraboszu, który doń hroni dostępu. 
Wbrew dobremu przykładowi, jaki, daje 
główna kwatera bułgarska swą wstrzemię: 
źliwością w komunikatach, przeznaczonych 
dla prasy, główna kwatera czarnogórska znów 
zaczęła zasypywać biura prasowe, doniesie- 
niami, w myśl których, gdyby zawierały tylko 


połowę prawdy, flaga czarnogórska. dawno | gaj 


powinnaby już powiewać nad Skadarem. 
Nie mogąc nic pozytywnego donieść o swych 
sukcesach, Ozaraogórcy podają ciągle windo- 
mości o braku żywności i amunicyi w Ske- 
darze, o chorobach, jakie tam panują, o nie- 
zadowoleniu wśród mieszkańców i garnizonu, 
wreszcie o Śmierci albo Essa da baszy, albo 
Rizy beja, dwóch dzielnych obrońców oblę- 
ganej twierdzy. 

Gdyby nawet Skadar się poddał prze- 
magającym siłom czarnogórsko-sBerbskim, to 
Jego obronę zapisze w każdym razie histo- 
rys wojen, jako jeden z najpiękniejszych 
faktów. —*- 

Grecy w okolicach Janiny także nie 
msją szczęścia. Dwie pełne dywizye greckia 
operujące tam pod dowództwem gen. Sap un- 
tuyakisa, nie zdołały ani zdobyć tego histo- 
rycznego grodu, w którym przez tyle lat 
stawiał czoło Turkom słynay Ali basza 
w początkach XIX. wieku, ami też rozprószyć 
sił tureckich, zajmujących południową Alba- 
nię, względnie Epir. 

Opór, stawiany tak dzielnie przez Tur- 
ków w tamtych stronach, posiada nietylko 
wielką doniosłość dia wojennej akcyi Turków 
w ogólności, ale także wpłynąć musi na 
przyszłe oznaczenie granie Albanii. Im więcej 
bowiem kraju w tamtych stronach . pogosta- 
nie w posiadaniu faktycznem Turków, tem 
trudniej będzia sojusznikom  zagrabić je 
w swe posiadanie a na niekorzyść państwa 
albańskiego. 


Oblężenie Adryanopola, 


Ze wzgórz. otaczających Adryanuvpol 
roziega Się znowu potężny huk strzałów 
działowych. Dni obrony tej twierdzy są już 
wprawdzie policzone, ale w każdym rasie 
nie są pozbawionymi interesu szczegóły, od- 
noszące się do tego oblężenia, które w hi- 
storyi wojen XX. stulecia zajmie niezawo- 
dnie paczesne miejsce. 

Znany sprawozd, wojenny dziennika „Daily 
Tełegraph'u*, Bennet Burleigh, pisząc ja- 
ko naoczny Świadek, o tem obiężeniu, za- 
znacza, że rozmaici znakomici inżynierowie 
europejscy pracowali przez wiele lat mad 
tem, aby uczynić z Adryanopola twierdzę 
pierwszego rzędu. Dookoła starej twierdzy 
wzniesiono wieniac nowożytnych, potężaych 
fortów, a ją samą zamieniono na silny plac 
broni. 

Adrysnopol ze względu na swe położenie 
i foriyfikacye jest — zdaniem angielskiego 
korespondenta — silniejszą twierdzą, niż np. 
Strassburg lub Metz. W początkach cblęże- 
nia Bułgarzy wyprowadzili przeciw Aśryano- 
polowi 200 dział i korpus oblężniczy tej sa 
məj prawie siły, co załoga. Pomimo tego u- 
dały sią im skuikiem specyalnego szturmo- 
wania bez względu na ofiary w ludziach, — 
ziobyć na zewnątrz najwięcej wysunięte po: 
zycye tureckie. 

Całą wojnę ż Turkami prowadzą Bułga 
rzy w myśl zasady, że niedość jest nieprzy- 
jaciela pobić, ale należy także zniszczyć go 
doszczętnie, choćby to musiało pociągnąć za 
sobą' niewiedzieć jakie straty. Odbija się to 
na ich sposobie oblęgania Adryanopola. Nie 
trzymali się oni wcale jakiejś określonej li- 


zamierzaliby trzymać się przez czas dłuższy. 
lch pozycye oebiężnicze znajdują się zawsze 
za jakiemś wzgórzem lub wzniesieniem te- 
renu. Wał otaczający je bywa nie dłuższy 
nad 200 m przy wysokości 18 m. Na każdej 
takiej pozycył znajduje się dla jej obrony 
pewna ilość dział polowych 1 karabinów ma: 
szynowych. 

Działa oblęłuicza ustawione są na bats- 
ryach, usypanych przed temi pozycyami, któ- 
ra są tak umiejętnie założone, że nispedo- 
bna atakować je z frontu. Natomiast prze- 
strzenie między niemi nie są wypełnione sztu- 
cznemi przeszkodami, tak, że nieraz udaje 
się Turkom wtargnąć podczas wycieczek po- 
między te pozycya bułgarskie, większe bo- 
wiem resxerwy umieszczone są zwykle dale- 
ko w tyle. Działa i karabiny maszynowe u- 
stawione są na pozycyach w tea sposób, aby 
przy najnanisjszym alarmie wziać pod swój 
ogień nieprzyjaciela. Front wojsk oblężni- 
czych strzeżony jest w całej swej rozciągło- 
Ści dniem i nocą przez małe patrole i niə- 
wielkie warty polowe, które okopują się w 
terenie, 


Właściwa walka rozgrywa się zawsze w 
jeden i ten sam sposób. Co pewien czak Buł- 
gurzy postanawiają zdobyć lub zniszczyć je- 
den z fortów. Skutkiem tego działa oblężni- 
cze koncentrują na ten punkt ewój ogień, 
Wśród tych dział znajdują się działa ciężkie- 
go kalibru sprowadzone s% fortyfikacyj bal- 
garskich twierdz nad morzem Czarnem. Nie- 
które z nich jednak są przestarzałej kon- 
strukcyi, tylko haubice są budowy najśwież- 
szej. Turcy natomiast rozporządzają artyle- 
ryą o cięższym kalibrze, a działa ich są bez 
wyjątku wykonane wedle najnowszych mo- 

alf. 

Turcy odpowiadają żywo na ogień oblę: 
gających a ogień ich potęguje się, gdy ma- 
ją urządzić wycieczkę. 4 pomiędzy wzgórz 
i fortów wysypują się masy piechoty ture: 
ckiej, równocześnia zaś wyrastają jakby z 
pod ziemi gęste linie tyralierskie Bułgarów. 
Rozpoczyna się walka ogniowa, która trwa 
dwie, trzy godziny a Kończy się zwykłe od- 
parciam słabszych liczebnie Turków. Wtedy 
bułgerzy starają ulę otoczyć g trzech stron 
przeciwnika i z całym wysiłkiem energii pę- 
dzą go przsd sobą. Pościg taki kończy się 
zwykle sibo zdobyciem upatrzonego fortu 
albo też usadowieniem się przed nim na naj- 
bliższą odległość, 

W ten sposób Bułgarzy, oraz ich sprzy- 
mierzeńcy Serbowie, postępując rok za kro- 
kiem zacieśniają żelazny pierścień, cpasu!z- 
cy Adryanopol. Na południowo-zacho- 
dnim froncie twierdzy doszll już -oni da 
przedmieścia Karagaez, a na południowym 
zbliżyli się tuż do murów twierdzy. 

Bennet Burleigh jest zdania, że A d ry s- 
nopol w najbliższych dniach upaść musi, 
gdyż Bułgarzy a za nimi 1 Serbowie nie 
spusrczają się tylko na działanie swej arty- 
łeryi, lecz systematycznie wypierają Turków 
z ich pozrcyj, chociaż to pociąga za Bobą 
wielkie ofiary. Jestto sposób niezawodny dla 
osiągnięcia zamierzonego cslu, lecz długo 
nie należy go stosować bo dać im może w 
rezultacie pyrrhkusowe zwycięstwo, 


Zażydzenie galicyjskiej krajowej 
Dyrekcyi Skarbu. 


Do niedawna wyplerali nas żydzi z dzie- 
dziny życia gospodarczego, wykupując ob- 
szary dworskie, kamienice i zagarniając wy- 
łącznie dia siebie handel i przemysł; w now- 
szych zaś czasach, skierowali oni cały swój 
wysiłek w dążności do opanowania urzę- 
dów. 

W nisktórych instytucyach służby pań- 
stwowej, Jak np. w Dyrekcyach kolejowych 
w Stanisławowie, we Lwowie a po części i 
w Krakowie, stanowią już żydzi poważny 
procent 

Obaenieezaś dowiadujemy się, że także 
w administracyi skarbowej, a w szczególno» 
sc? w galicyjskiej krajowej Dyrekcyi skarbu 
miądzy urzędnikami konceptowytmi jest juź 
kilkunastu żydów i z każdym rokiem liczba 
ich systematycznie się wzmaga, a nawet do- 
shodzą nas wieści, że niejaki Szymon Berger, 
iadsa z urzęda wymiaru należytosci we Lwo- 
wie, ma zostać dyrektorem okręgu skarbo- 
wego. Nie znamy jeszcze wypadku, aby żyd 
stał na czsie Dyrekcyi skarbowej, gdzie wy- 
dhje wię najroziaaltsze koncesye, gdzie wy- 
dzierżawia się dochody z podatków spażyw- 
szych oraz kontroluje urzędy cłowe i podat- 
kowe. To też nie przypuszczamy, aby obecny 
prezydent krajowej Dyrekcyi skarbu, Dr 
Szlachtowski, syn byłego prezydenta miasta 
Krakuwa, zgodził się na mianowanie Żyda 
usczelaikiem tak ważzej placówki w admi- 
nistracyi skarbowej. 

Gdyby nawet ze wzęlęłu osoby kandy- 
datu, zbyteczne były jazieś skrupuły co do 


poprawności jego urzędowania, to jednak ja- 
! pa 
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w najlepszym położeniu piant, w pobliżu głównej stacyl Kolejowej. Rynku głó- 


wnego, o. k. starostwa i głównych arteryi miasta. W każdym pokoju tełafka, 
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ko Polacy i katolicy musimy protestować 
przeciw tej ewentualności, żeby od urządni- 
ków katolickich przysięgę ełużbową cdbierał 
żyd! 

Wobec tego zwracamy uwagę JE pana 
namiestnika na poruszona sprawę, gdyż do- 
syć już mamy tych ustępstw z polskiego 
stanu posiadania. 


Generalne zgromadzenie 
Banku austr.-węgierskiego. 


Ostatnie zgromadaenie odbyło się przy 
bardzo licznym udziałe akSyeoqaryuszy. Nad- 
zwyczajne ograniczenie kredytu, podzożenie 
stopy procentowej jak również*nadzwyczajne 
zarządzenia wydane przez B, A. W. wgłynąły 
na wielkie zainteresowanie. Pulityczna ga- 
niepokojenie spowodowana wojną na Bałka- 
nie wywołało nieoczekiwany zastój handlowy 
i przemysłowy, objawy Kryzysu, połączone 
z licznemi bankructwami wprowadziły prze- 
mysł i kandel w smutne położenie, które 
tylko szybki powrót do normalnych stcsun- 
ków kredytowych uratować moża. 

W ożywicnej dyskusyi wyłaniają się na 
pierwszy plan głosy z Czech i Galicyi, które 
dały wyraz niepraktykowanym dotychczas 
ograniczeniom kredytowym, jakie m!ał7 miej- 
sce w zaszłym roku. Zgromadzenie odbyła 
siąw szli Bsthovana przy udziale 810 akcyo- 
naryuszy, przy szczelnie zapełnicnych gale 
ryach, pod przewodnictwem tajnego radcy 
dworu Dr Popcvicsa. Czesi w ostatnich la 
tach przystąpili w wielkie) liczbie, co daje 
im podstawą do zagwarantowania siusznie 
się im należących praw a przedewszystkiem 
miejsca w Radzie generalnej, czemu dał wy- 
raz w dłuższej przemowie Dr Fr. Malińsky. 

Zastępca Galicyi Dr Tadeusz Tertil bur 
mistrz m, Tarnowa, przedastawiwszy z cnłą 
dvkładnuścią smutne stosunki galicyjskie, 
wywołane restrykcyą kredytową domagał sę 
koniecznych ulg, które tylko złagodzić mogą 

- położenie, które stale się groźne. 

„Głos ` Narodu“ w cbtszernym artykule 
wspominał o nowej fazie 8. A. W., o przerzu 
cemiu punktu ciężkości z Austryi oa Węgry, 
o zdobytej pruswadze Węgier; w Wiedniu zzŚ 
skonstatować mcżemy rcsoącą z każdym 
dniem przewagę Czech. 

Węgrzy i Czesi przysłali licznych delega- 
tów szczególnie licznie były reprezentowana 
czeskia Kasy oszcządności i prowincyonalna 
banki. Byli też obecni przedstawiciele wszyst- 
kich wiedeńskich banków i jak zwykle wielu 
polityków i posłów. 

Znany w naszym kraju, prorok tej smu- 
tnej ekonomicznej fazy, generalny sekretarz 
Pranger, złożył sprawozdanie działalności 
B. A. W. Wyliczył nowo założone filie, z któ- 
rych na Galicyą przypada trzy t. j. w Bro 
dach, Jarosławiu i Nowym Sączu. Skreslił 
sytuacyę wywołaną stosuckami politycznym, 
znaną nam dokładnie swemi następstwami. 
Pochwalił się zdobytym rekordem przez 
B. A. W, który w grudniu 1912 r. wykazał 
28158 mil. K obiegu not bankowych t |. 
nadwyżkę 68 mil K. Następnie mówił o port 
felu weksiowym, który wyniósł kwotę 
1341.1 mil. K. t.j. wyższy »ył w porównaniu 
z zeszłym rokiem v 132.4 mii. K jeduak, jak 
już wspominaliśmy wykorzystały go Węgty. 

Nie będę się rozwodził nad dalszem spra- 
wozdaniem. Skonstatować należy, ż8 rok był 
znakomitym dla B A. W, przyniósł wielkie 
dochody państwu i akcyonaryuszom, zdobyte 
kosztem człego społeczeństwa z obu prłów 
monarchii i to w najcsięższej chwili, która 
dzięki państwu i niezrozumiał:j polityce, 
przygniotła życia gospodarcza narodów a w 


największej mierze nasz kraj, jako ekono. j 


raicznia najsłabszy. . 

Delegat czeski, Dr Fr. Malińszy, wice 
prezes Izby handlowej, złożył w imieniu Cze- 
chów oświadczenia, które w krótkości stro- 
Sacza:n: „Rezultaty ostatniego roku były za- 
dawalniające. Wysokie dywidandy, okupione 
były jednak strasznemi ofiarami życia gospo- 
darczego. Kierownictwo B. A. W. nie dosto 
sowało aię do potrzeb położenia gospodar- 
czego, zewsząd dochodsiły skargi na ber- 
względną i ostrą cerzurę wekslową. 

Zdajemy sobie sprawą ze smutnych po- 
wodów, która wytworzyły tę sytuacyę, lecz 
sądzimy, że w przyszłości B. A. W. tego ro- 
dzaju ciężkiej dla społeczeństwa polityki kon- 
tynuować nie będzie, nie nagle lecz syste- 
matycznie uzdrowi ją i będzie dążyć do nor- 
malngch stosunków tak koniecznych dla ży- 
cia gospodarczego. Mówił następnie o szko- 
dliwem wpływie nagłego wycofania zagrani- 
cznych kapitałów, co musiało wywołać zna- 
cane podwyższenie się materyału wekslo- 
wego. Następstwa wojny, moratorya i runy 
odbiły się dotkliwie na handlu i przemyśle, 
jak również na instytucyach finansowych, 
które pozbawiono nagle oszczędności dro- 
bnych lecz iicznych kapitalistów. Następnie 
wezwał kierownictwo B. A. W. do łagodzenia 
ostrzów zabójczej polityki eskontowej, twier- 
dząc, że dcświadczenie, jakie przeżyliśmy, do- 
Badnio udowadnia, że nasze życie gospo- 
darcze nie meże znieść tak wielkich wstrzą- 
śnień i że jesteśmy na nie zasłabi. O tem 
powinny pamiętać czynniki kierujące poli- 
tyką i stosować ją do możności. Nadwątlone 
temi przejściami życie gospodarcze wymagać 
będzie trwałego pokoju, aby zagoić rany, za- 
dane tym długim przedsmakiem wojay. Na- 
stępnie zażądał, ażeby Czechom, posiadają- 
cym trzecią część głosów, przyznano miejsce 
w Radzie generalnej*. Podsjemy wam rękę 
do wspólnej pracy w kierownictwie banku, 
którego dobro i rozwój leży nam również 
na sercu jak i waw, Nie żądamy nic więcej 
ponadto co nam się słusznie rależy. 

Dr Tad. Tertil i jego przedstawiciel tar- 
nowskiej Kasy oszczędności wyjaśnił smutne 
położenie Galicyi. Z ogólnego eskontu B. A. W, 
przypada na Gulicyę 28 proc, z przychodu 
brutto 33 proc, a w dochodach 37 proc. 

To udowadnia, że f:lie galicyjskie dobrze 
i tanio pracują i że tak akcyonaryusza jak 
również kapitaliści, nawet w obecnym czasie 
mają zaufanie do naszego przemysłu. Pro- 
simy, aby i nadal szli w tym kierunku. Na- 
stępnie mówił o restrykcyach kredytowych 


i jej skutkach i domagał się, aby nie wogół- 
niano objawów ze szkodą dla całego kraju 
lecz zbliżano się do producentów, badano 
producentów, badano pojedyncze przedsię- 
biorstwa i uwzględniano je, jak na to zasłu- 
gują. Dlatego B. A. W, powinien mieć w Ga- 
licyi więcej filij, aby nle jak obecnie wystę- 
pował w formie akcyi ratunkowej i przy tej 
sposobności zapoznawał się z naszemi instytu- 
cyami kredytowemi i kasami oszczędności, lecz 
powinien uwzęlędeiać je stale, jak w obecnym 
ciężkim czasie. Mowę swą kończy Dr Tertil 
podziękowaniem dia kierownictwa B. A. W, 
Roman Woyczyński. 


-1863—1913 
Radłów. 


Ku uczczeniu rocgnisy roku 1863 odbył się 
w Radłowie obchód z następejącym programem; 
Dnia 23 przy pięknie w emblematy nerodowe 
udskorowanym katafaiku, odprawiono nabożeń- 
atwo przez X. Karola Snwadę, 

Ksściół parafialny był przepełniony tłuma- 
mi tak miejscowej, Jakotaż i zamiejscowej pu- 
bliczności, wśród której zauważyć możns było 
licznie zebrznych włościan. Po nabożeństwie od- 
był się pochód, który ruszył na cmentarz, gdzie 
okolicznościową mowę wypowiedział sędzia Bro- 
dacki. 

25 stycznia wieczór odbyło się przedstawie 
nie, na którym słowo wstępne wypowiedział 
gędzia Brodreki, poczem po śplowie i deklema- 
cyach odegrano jednosktową sztukę „Jak liście 
z drzo“. 


Od Administracyl. 
Upraszamy wszystkich tych premi- 
meratorów, którzy jeszoze za mle- 
siąc luty i poprzednie przedpłaty nie 
miścili, aby najpóźniej do dnia 15 bm. 
zecholeli nregulować zaległość — w 
przeciwiym bowiem razie dalsza 


wysyłka dziennika zostanie bezwa- 
rnnkowo wstrzymaną. 


B. Kaurgolska, Krzysztofory, Kraków, 


Wynajmuja i sprzedaje piorwszorzędnyca fa 

bryk Iortzpiany, pianina, harmonio i phornole 

za gotówkę lut ms spłaty nawst dwudzisato 
mussięcune bea gallozki. 


Precz z iowarete pruskimi 
knpufałz ipiko m chrześośjcz! 


KRONIKA. 


KALENDARZYR ASTRONOMICZNY. Wschód 
słońca rozpocznie się jutro o godzinie 7 minut 00; 
zachód przypada o godzinie 4 minut 48; długość dnia 
godzin 9 minut 48. 

KALENDARZYK KOŚCIELNY. Jatru we wtorek 
św. Seweryna, pojutrze we środę św. Eula'il. 


Znamienne. W przedostatnim nuraerze or- 
ganu stronnictwa ludowego „Przyjaciela Lu- 
du“ znajdujemy następującą notatką: 


Gazeta „Zgoda* we Lwowie (ulica 
Szeptyckich 73) wydawana przez emery- 
towanego probosacza Dąbrowskiego raz 
na miesiąc, została skonflskowana aż w 
czterech miejscach i to za artykuł p. t. 
„Pamiętniki proboszcza*, Warto przeczy- 
tać, co tam sami księża piszą. „Zgoda“ 
kosztuje rocznie 2 K. 


Otóż ten X. Dąbrowski został przez wszy- 
stkich galicyjskich XX. arcybiskupów i bi- 
skupów zaSUBpendowany w czynnościach ka: 
płańskich, a pismo jego potępione i zakaza- 
ne. Redakcya „Przyjaciela Ludu* o tem do- 
skonale wie, mimo tego jednak, a zdaje się 
właśnie dlatego reklamuje to pismo i zaleca 
ludowi do czytania. 

Jestto znamienny fakt charakteryzujący 
tendencya kierowników i organu stronnictwa 
ludowego. 


Kraków 10 lutego. 


Z niedzieli wiosennej. Żeby nie kalendarz, 
wczesny zmrok, mroźny wiatr wieczorem i cały 
szereg zjawisk codziennej filozofii — możnaby 
wszoraj zapomniać, iż to Jeszcze mamy zimę. 

Słcńce śmiało się do nas wiosannie, ludzie 
uśmiechali sią doń wdzięcznie — apacerowali 
błogo rozanieleni, nastrojeni sentymentalnie z 
obwartem sercem i paltem. Przy wielu żłakie- 
tach żywe fiołki, sztuczne konwalie, prawdziwe 
I sztuczne rumieńce potęgowały nastrój; tłumy 
spacerowiczów w miajscach letnich przechadzek, 
mniej lub więcej zabłoconych, zależnie od tego, 
kto, gdzie, jak i poco chodził, cieszyły się ła- 
dnym faktycznie dniem, sobą i złudzeniem, że 
to Już wiosna. 

Nagie szkielety drzew, zimowa szarość poj- 
zażn i nawet para z ust buchająca nie przy- 
prowadziły nas do rzeczywistości — podwójny 
urok dnia wczorajszego Rilniejszy był od wszel- 
kich zgrzytów — polegał on cbok ciepła na 
niezwykłośsi, 

Wiosna w zimie — to coś, jak sen balowy, 
film Kinematograficzny na 1000 m fenomen 
niepowszedni, niespodzianka — dlatego prze- 
miła, bo niepewna i krótkotrwała, — Przeżyli- 
śmy miłą chwilę, wszyscy nie wyłączając Kro- 
nikarza. 

W taką to chwilężwesoły, lekki, uśmiechnię- 
ty nieomal szczęśliwy spotkałem znajomego, 
który zdziwiony moją miną pyta: „czegożeś 
taki rad?“ — „Patrz bracie — mówię — jak 
ładnie, wiośnianie, c'eszę się, ciesz się i ty“ — 
„Hm, odpowiedział — widzę masz lekko na sercu, 
a właśnie chciałam ci powiedzieć, alə czynię to 


- GŁOS NARODU z óuża 11 Lutego 1913. 


tylko x przyjaźni — czeka cię RPK PZA Jego, Ignacego Mafrosa oraz brata, 


rzeczywiście ładny dzień dzisiaj“ — tableau !... 


Żydowsi ie manewry. Krakowskie dzienniki |zbiegł w niewiadozym kierunku. 


poranne poeały telegram tej mniej więcej tre- 
ści: „Nene Freie Pressa* dowiaduje się, że od- 
pomiedź cara na list cesarza Franciszka Józefa 
wysłany przez ke. Hohenlohe, jest redagowana 
w ducha nadzwyczej przyjaznym” !! Przyzwy- 
czajeni jestaśmy do szmekowskich wybryków 
dzienników żydowskich — ale zawsze dziwić 
się trzeba, gdy polskie dsłanniki bezkrytycznie 
powtarzają te elukubraćys, 

W danymi wypadku np. — z telegramu „N. 
Fr. Presse* możnaby zanalizować, ża iej ko- 
respondent czytać list cara! Jest to oczywiście 
zupełnie wykluczone. Treści i formy listu nikt 
mie zna, a odczyta go dopiero Bam dosiojny 
adresat, Nie potrzeba zań należeć do wtiajen- 
niczonych — aby wiedzieć, że „list będzie zre- 
dsgowany w formia przyjaznej“. 

Cała wiadomość giełdowego dziennika jest 
mistyfikacyą i spekalacyą. „Neno Freie Presse'* 
„robi“ pokój w celach giełdowych. Taki tele- 
gram o liście cara wystarczy, aby kursy ne 
giełdzie przez 24 godzin podskoczyły — i taki 
był jego jedyny cel. Ale dzienniki polskis mo 
głyby cokolwiek ostrożniej przyjmować te ży 
dowskie sensacya, obliczone na jmistyfikowanie 
naiwnaj publiczności, 


Posiedzenie Rady m. We czwartek dnia 18 
bm. odbędzie się posisdzenie Rady m. Na po- 
rządku dziennym między innemi: powołenie 
nowych radców, rozpisanie konkursa na dzier 
ławę teatru, regulacya ulis itp. 

Z Akademii Umiejętności. Dala 3 lutego od- 
było się posiedzenie Wydziała matem.-przyro- 
dniczego. Na wstępie przewodniczący zawiado- 
mil zebranych o niezmiernie bolasnej stracie, 
którą poniosła Akademia przez zgon śp. Augo 
sta Witkowskiego, członka czynnego Wydziału 
mat.-przyr. Następnie sakretarz przedstawił wy: 
dawnictwa Wydzizła, które nkszały się od oza- 
su ostatniego posiedzenia, oraz nadesłane przez 
prof, Dr E. Romera ze Lwowa wydawnictwo map 
obu półkul ziemi wachedniej i sachodriej, W 
dalszym ciągu czł. Zaremba przedstawił pracę 
prof. Dr W. Sierpińskiego z dziedziny analizy, 
czł. J. Nusbanm nadesłał dwie prace z zakrasu 
zoologii: jadnę własną, drogą wspólną z p. M. 
Oxneram, oraz prace: p. R. Weigla pt. „Trans- 
plantacya u płazów“ i p. M. Giedroycia p. t. 
„Nowe gatunki pijawek znalazione w Galicyi*, 
Dalej czł. M. P. Rudzki przedstawił pracę pp. 
J. SŚmoleńskiego i W. Ksźniara o hiatoryi działu 
wodnego między Wisłą a Odrą, ozł. J. Moroze- 
wicz przedstawił? pracę p. M. Limanowskiego 
pt. „Czapka tektoniczna w Pławcu nad Popra- 
dom“, czł, J. Niedźwiedzki nadesłał ze Lwowa 
własną pracę o formacy| solnej w Kaczyce na 
Bukowinie i wreszcie czł. Godlewski (junior) 
przedstawił pracę panny L, Kaofmarówny o zja- 
wiskach degensracyi u salamandry plamistej. 


Z Teatru. Odkładając do jutra sprawosdk- 


nie x sobotniej premiory, stwierdzić należy na tów nauczycialskich, powierzonych Kraj. Dela- 
razie wielki i zasłużony sukces aztuki p. Mor- 


stina, której szlachetny i podniosły nastrójporoj wych w r. 1907 i 1912. Czas i miejsco podane 


+ 


raszyl do głębi słacheczów, Wykonanie równigź |pęgą w tych dniachfw=krótkiej drodze priez 
Drlogacya 
- Mwsywa przeto polskisyjninczycielstwo do goli 

a 


1 
zgromadzi w tym roku tak samo, jak zawsze,|g 
tłamy publiczności, Już obecnie niektóre kaio- 
gorze miejss są zopołsye wysprzedane I Kaga | lagacyi 
Starego Teatru otrzynć ła już do dyst 7cyi | poborów z 4-ma oststnimi racgami urzędników 


á państwowych i pragmaty łużbowej neuczy- 
wowans, 8 nieodzbrana w ciągu niedzieli, będą | cjajskiej — następojąyć pt 


w poniedziałek oddane do ogólnej roxsprze- 


staranne, nie stanęło jednak na wysokośgi 
dania, Po 4 
Z sali koncertowej Koncert. Casals 


miejsca dostawiona, wszelkie bilety zarerer 


duży. 
Koło Krakowskie Towarzystwa Historyczne 


z niegłabnącem xaciekawieniera. Tześó przemó- 
wienia Dra Parpósgo znajdzie miejsco we 
właściwym dziale „Encyklopedyi Polskiej”, wy- 
dawanej przen Akademię Umiejętności; w dy- 
Bkusyi zabierali głos prof, Dr S*an. Kutrzeba, 
Dr Abdon Kłodzińszi, ks. prof. J. Fijałez, Dz, 
Stan. Zachorowski, Dr J. Kerzeniowaki i pro- 
legent. 

Na wyższych kursach dla koblet Im. A. 
Baranleckiego rozpoczynają się wpiay na latnie 
półrocze dnia 10 b, m, w którym to dniu roz- 
poczną się wykłady. 

Z przedmiotów tylko w tem półrocza wy- 
kładanych rozpoczną riq: Gaogrefia człowieka 
i państwa, oraz geografia kolonialna — prot. 
Dr; L, Sawicki. Organizacye społeczne I urzą 
dzenia połityczno prof Dr B, Winiarski. Zasa- 
dy logicznego myślenia prof. Dr W. Rubzzyń- 
ski. Informacyi udziela i wpisy przyjmaje sa: 
kretarka w kancelaryi kursów, ul Ksrmalicka 
L 32 IL p. w godzinach od 9—12 i od 3—5. 

W Kluble angielskim (Grand Hotal) we wto- 
rek dnia 11 bm. o godainie 830 wieczór p. M. 
H. Dziewiecki, iektor języka angielskiego w 
Uniwersytecie Jagiellońskim, wygłosi konferen- 
cyę p. t. „Thirty years of Englisch lessons in 
Cracow“. Prelegent jest najstarszym nauczycis- 
lem jezyka ang'elskiego w naszam mieścia i 
zjednał sobie wdzięczność 1 Bzczere przywiąza- 
nie u sporych już zastępów utarszych i młod- 
szych uczniów i uczenie nietylko przez wzorową 
sumienność, doskonzłą metodę nauczania i wy- 
goką kuliurą literacką, ale takża przex dobrcó 
serea i pogedę umyału. 

Wątpić nie należy, że znaczna grono miło- 
śników  angielsaczyzny  zapragnia posłuchać 
wsporanień czuigodnego pedagoga z trzydziestu 
lat jego nauczycislskich trudów i przez swą o- 
becność złożyć hold cichaj pracy i rasładza, 

Dowclpni włamywacze — wyśledzeni. Do. 
wcipni włamywacze, którzy dostali się w nocy 
a piątku na sobotę — o czem donieśliśmy — 
do kancelaryl dyrektora I. szkoły realnej przy 
ul. Stndenckiaj — po 24 godzinach śledztwa 
zostali przez krakowską policzę wykryci. Są 
nimi 24-letni Karol Porębski i Stefan Piech, 
syn b. tgrcyana szkoły roalnej. Policya po wstę- 
pnych dochodzeniach wpadła do mieszkania Po- 
rębskiego i przeprowadziła rewiryę, rezultatem 
której było wykrycie części skradzicnej sumy. 
Porębskiego jednak w domu nie było. 

Jeden z inspektorów policy, prowadzący 
śledztwo, aresztował wspólników włamania w 
osobach: Joanny Matros, matki Porębskiego, 


GAZE NN 


Kazimierz Zajączkowsk 


OLECAI 


© Handel artykułów treści religijnej, 
== Obrazów i ram 


Kraków, pl. Maryacki 8, Sta 


20-letniego Włądysiawa Porębskiego, — Piech 


Porębskiego aresztowano dopiero w godzi- 
nach popołudniowych, na poobiadniej przeshadzce 
z narzeczoną, z którą właśnie wozoraj sią za- 
rączył. Aresztowany natychmiast przęzneł się 
do winy i odstawiorym został „pod telegraf". 
Za zbiegłym P.echem rozasłano listy gońsza. 

Jeden dzień z życia włamywacza. Wczoraj 
przybył do Krakowa p. Eiwzrd Czaja, znany 
policyi wiedeńskiej i iwewskie] opryszek. Dzięki 
temu, iż natura obdarzyła go sprytem i przed- 
siębiorczością rozpoczął natychmiast „praco“. 
Pierwsze kroki skiorował p. Czaja na nl. Zgoda, 
gdzie w pownem mieszkania ekradł w sposób 
iście ordynarny parę brylantowych spinek, zo- 
garek złoty, łańecszek i t.p., zazhęcony powo 
dzeniem ruszył na uł, Krupaiczą l 12, do mis- 
szkania pewnego podpułkownika, Widząc otwar- 
te drzwi, śmiało wkroczył do «wnętrza i rozpo- 
czął przeszukiwzć biarwa. Jakieś ciche i doli- 
katne etąpania przerwały mu to zajęcie. Prze- 
rażony wybiegł na schody. Tutej zastąpiła mu 
drogą pokojówka, 

— (o pan tu robi? 

— Jestem krawiec, bralem wiarę na mundur 
dla podpułkownika... 

— To nieprawda, pana nieme w domu. 

P. Czaja, czojąc się zdamaskowanym, począł 
amykać. Na krzyk pokojówki, która wybiegła 
za złodziejem na ulica, zjawił sią Żołnierz poli 
cyjny i po dłożazej gonitwie p. Czają "przytrzy 
mał i odstawił do aresztów. 

Tak rakończzł sią pierwszy wystąp p. Czaji 
w Krakowie. 

Aresztowanio kieszonkowców. W ulicy Grodzkiej 
przychwycono wczoraj dwóch znanych i wielokrotnie 
karanych kieszonkowców : Psuchię Glassmanna i Ger- 
aona Hersteina, którzy pewnej przechodzącej pani 


usiłowali wyrwać z rąk torebkę. Obu odstawiono 
„pod telegraf". 


Pogoda. Dnia 9 lutego termometr do 
szedł ud — 2'3 do — 68 ©. — barometr wa- 
hał się, 


Dnia 10 lutego o godzinia 7 rano stan 
barometru 753'4 mm, — termometra — 32 G, 
wiatr: zachednio-południowo-zachodni. 

Stan pogody w Zakopanem. (Inforracya 
Zwiazku turystycz.), Dnia 10 intego Ciepłota 
najwyższa -|- 8'20 Ca!s., najaitsza — 6'0? C, 
Ciśnienia powietrza 701. — Kierunek wiatru 
zachodni. Prognoza: pododa zmienna. Sniega 
mało, lód, szron. 


Kronifk, zamiejscowa. 


Z krajowej 
nauczycielskich otrzymojemy następujący ko- 
munikat: Delegacya Polskich Towarzystw nau 


miesiącu krajowy wise nauczycielski dslegacyj 
ny tychże Towarzystw eslam poparcia postnia 


gacyi do przeprowadzenia ra wiecach krajo- 


podpisane organizacęo. Krajowa 
arRości celem zamagiife towania wobos spolo: 
seństwa, poałó 


cieiskich pottnłatów, przez wieca Krajowe, Də- 


członków Dalegaoyi,. m5 


Wyniki wybarów do twowskiej Rady miej 


y skiej. Skrutyninm wyborów "do lwowskiej Rady 
ga odbyło w sobotę dnia l b. m, w 35 Szli | miejskiej, postępnje w tempie pospiesznem, tak, 
Coil. Nov. pieresza zebranie Zwyczajna, calko: 2e z końsem bieżącego tygodnia spodz'ewzne 
wicie wypełnione odczytem dyrektora Fr, Pa jost ogłoszenie exłzowitego wyniku. Uronsty” 
pósgo o czneash Włacysława Werneńczyka || tqowanie się nowej Rady nastąpić wiąc bądzie 
dyskusyą nad tymże. Licznie zgromadzsni człon: | mogło z początkiem marca, chyba, że okaże 
kowie Koła wysłuchali całogodzinnego odczytu | yig potrzeba zarządzania wyborów ściślejszych. 


Dotychczas wszyscy kandydaci blo u uzyskali 
większość, a wynik: ogłeszone Już zostały ze 
sześcin Sal. 

Lewica radykalno - socyalistyczaa w każdaj 
sali pozcstała w zmikającej mniojszoś si. Kandy- 
daci stronnictw narodowych otrzymali np. do 
tychzzas po 3300 głosów, zaś kandydaci rady- 
kalno - stcyalistyczni najwyżej 1700 głosów. — 
Różnica głosów na kcrsyść kardydatów naro- 
dowysh jaat więc ogromna. , 

Wznowienie procesu Banku parcolacyjnego. 
Jak donosi „Dz. P.“ sprawa Bsnku parcelacyj- 
nego, która zdawała się już umorzesą, będzie 
napowrót wznowiena. Proces przeciw obu dy- 
rektorom banku ma być z największą ściałością, 
przeprowadzony. 

Wielka defraudacya. Senszcyę dnia w ko- 
łach nafciarskich stanowią olbrzymie malwer: 
Bacy w lwowskiej Spółce z ogr. poręką „Roe 
pne ekspedycyjne biuro“. Wykryte onegdaj mal- 
wersacye ciągnęły ala od kilka lat, a poiegały 
na tem, ŻA operowano ropą, należącą do Spółki, 
tak, że ontateczaie okazało się manco sześćset 
kilk dxlesiąt cystern ropy. W warunkach, jakie 
do niedawna panowały w przemyśle ropnym, 
malwersacye były do pokrycia, obesnie Jsdnak, 
wskutek braku ropy i ciągłego wzrostu ceny 
„manco“ przybrało rozmiary takie, ża o po- 
krysiu szkody nie było mowy i sprawa musiała 
wyjść ma jaw. Przy dzisiejszych cenach ropy 
gzkoda, jaką ponosi „Rozne ekspedycyjna bia- 
ro“, przechodzi kwotą 600.060 ikoron, sprawa 
ta nie dotyczy naszego prasmysła nafiowego, 
Sprawca malwesancyj bowiam, jeden x dyrekto- 
rów, jest zastępcą kapitałów obcych i obcokra 
jowcem, 

Milionowe bankrustwa. W tym tygodniu o- 
głosili niewypłacalność bracia Dawid i Selig 
Kimelmanowie, właściciele dób: Zsłacz» obok 
Borszczowa, którzy ózlerżawili ponadto mają 
tność Wołkowce i Zadarów koło Monasterzysk. 
Pasywa dochodzą kwoty miliona koron. 

W Jaśle uwięziono lichwiarza Schalima Wag- 
achala z Dakli, który operował od 30 lat wśród 
okolicznego mieszczaństwa i włośsian. Był to 
typ lichwisrza, jakich można Jeszcze spotkać 
w zakątkach Głalicyi, którzy nie posiadając 
wielkiego majątku, poirafią dojść w cs'ągnięcia 
kredytu do olbrzymich kwot. Pasywa Wag- 
schala wynoszą około pół miliona koron. 

Reprasye w Królestwie przybierają coraz 
ostrzejszy charakter, podniecsją je jeszcza pi- 
uma rosyjskie, żydowskie i filosamickie, odwza- 
jemnizjąc się Polsee za bojkot, Oto weding o- 


elegacyi Polskich Towarzystw 


szycielskich we Lwowie zwołuje w bieżącym 


gejttowysh i prasy noussy- 


powierzcnych, mianowicio: zrówsanie 


|plsy prozydyum i 


Nr. 34. 


statnieh ish doniesień, rząd rosyjski ma rozto- 
czyć żływnzą „opiekę“ nad szkołami prywatnemi, 


posiadającami rzekome „wiele braków“. W tym 
celu wicoministar oświaty Szewiakow razem z 
dyrektorem wydzisła szkół średnich, Bertoldim, 
jak donosi „Raaskoje Słowo*, dokonał rawizyi 
szkół prywatnych w różnych ekręgach nauko- 
wych. 

Wyniki rewizyi zebrano: potem w osobnym 
memoryale, który zawiera wiliczenie braków, a 
mianowicie: nieregnlsrność rozpoczynania zajęć, 
upóźnianie wię nsrczycieli na wykłady, nieodpo: 
wiednie rozmiary klas w stosunku do ilośsi u- 
czniów, nieodpowisdwi wiek uczniów w danej 
klasie, wreszcie zać rewizye wykryły, że szzoły 
prywatna ośmielają sią w inny sposób oceniać 
postępy uczniów, niż to ma miejsce w szkołach 
rządowych. 

W niektórych szkołach, neprzykład, „rupeł- 
nie nie stawia się stopni w przeciągu długich 
okresów czaeu, a O wiadomościach urznia wy- 
daja się sądy na podstawie ogólnego wrażenia 
nauczyciela i pojedyńczych odpowiedzi uczaiów*, 

Miniater oświaty zamierza, wedłag „RaBsko- 
je Słowo”, „udzielić wszystkim szkołom prywa- 
tnym odpowiednich wskarówek s żądaniem boz- 
względnego ich wykonania*, 

Podwójne morderstwo. 
donoszą : 

W Tomicash, wsi oddalonej 7 kilometrów 
od H'ęszawa w Wielkopolsce, sprzedał Niemiec 
G. Sommer, znany jako zaciekły hakatysta, 
swój wodny młyn p. Obstowi zg św. Łazerza. 
Orsgdaj popołudniu mowy nabywca przybył de 
Tomis z dwoma agentami w celu przejęcia no- 
wego nabytku. Gdy Sommer wchodsił z nimi 
do młyns, trzech synów Sommera przy wita- 
ło przybyłych strzałami, Pierwszy padł 
trupem stary Sommer, za nim jeden z agentów. 
Dwaj pozostali poszęli uciekać. Pan Obst otrzy- 
mał cztery strzały w plecy i ramione, drugi 
sgout dwa strzały. Raxnych odwieziono posią- 
giem do Poznania. 


Piswa poznańskie 


Łe swiatła, 


Statystyka pism w Rosyl. Z wydanej książ-. 
kowo miatystyki pù. „,Q.zetnyj Mu + zawiorają- 
cej ciekawe dane statystyczne o pismach w 
prństwie rosyjskiam, dowiadujemy sie, że w 
1912 r. wychodmiło 2107 wydawnictw poryo- 
dycznych. Pierwsze miejave, co do liczby wyda- 
wnictw, sajmovje Petersburg, gdzia wychodzi 
581 wydawnictw. Nastąpnie idzie Moskwa (208 
wydawnictw), Warszawa (204), Kijów (89) itd, 
Wilna ma 41 pism, a Łódź 19. W jazyku ro- 
syjskim ukazało sią wydawnictw poryodycznych 
1585, Stosunkowo pokaźne miejsca zajmują 
wydawnictwa w języku polskim, których wy- 
szło 234. W języku niemieckim ukazało sią 69 
wydawnictw, w łotewskira — 47, w entońskim— 
43, w żydowakim — 31. 

W państwie rosyjskiam pism, wychodzących 
przeszło 100 lat jest 13, przyszam nS, Poters- 
burger Zeitung” rozpucząła 188 rok wydawni- 
ctwa, a S.-Petersburskija Wiedomośti*, 187, 'a 
z pism polskich do dnia dzisiejszego dotrwała 
„Gazeta Warszawska“, która rozpoczęła 134 
rox wydawnictwa. 

Skrępowanie prasy w Rosyl. Po zelżeniu 
trochę śŚróby reprospjnsj mad prasą rosyjską 
peczyna rząd powrnoać do dawaego systemu 
supeln=go mkrępowania wszełkich pism i wy- 
dawnietw. Oto zapytany w iych dniach rosyj. 
ski minister spraw wswnątzanych Makłekow w 
sprawie nowego projekta prawa prasowego po- 
wiedz ał, między innemi, ża zdaniem jego, wy- 
dawniotwa perzodyczne składać powinny kau- 
cys i przesyłać egzemplarze swoja do zarządu 
do spraw prasowych na 4 godziny przed ich 
wypuszczeniem na miasto, ażeby umożliwić głów 
wnemu zarządowi prasy równocześnie z konfi- 
skstą numeru przedstawienie sądowi jego obja- 
Śnień. Nowa ustawa prasowa projektuje znie- 
sienio kar administrecyjnych, wzmożenie nato- 
miast odpowiedzialzaści sądowej. 

A więs nowe prawo hądzie mieć na olu 
zdłasienie choćby ślada swobody prasy. 


- 


Z dziedziny wojskowości. 


Z armil. „Dziennik rozp, dla s, k. armii“ z 
dnia 1 lutego br. przynosi nowo organictne rog- 
porządzenie, odnosząca się do Komend uzu- 
pełniajacych okręgów obrony kra- 
lowej i Komend okręgów pospolite- 
go ruszenia. 

Wedle tych rozporządzeń w królestwsch i 
krajach reprezentowanych w Radzie państwa 
istnieja 56 okręców uzapełnizjąsych cbr. kraj. 
13 okręgi nzapełniejące strzelsów krajowych. 
Odtąd okręgi te nie będą nosiły liczb począdko- 
wych, lecz będą nazywane wedle miejstowości, 
gdzie się znajdują ich Komendy. 

Osrągów pospolitego ruszenia będzie odtąd 
41 — dotąd było 39 — i będą ona nosiły, o- 
prócz liczby porządkowej, nazwą miejscowości, 
Łędącej eiedzibą ich Komendy, 

Próby ze spadochronem konatrakcyi austro- 
węg. rotmistrza Odkoleka odbywają się we 
francuskim wojskowym parku lotsiczym Issmy- 
les. Monlineaux i wydały znakomita ro- 
zultaty. Istota wynalazku tego spadochronu, 
mającego 90 m? powisrzchal nośnej i wa- 
żącego 8 kg, polega na tem, że w razie po- 
trzeby zostaje am wyrzucony w powietrze za 
pomocą ładunku i unosi antomatycznie lotnika 
z aparatu. W razie niebezpieczeństwa lotnik po» 
trzebuje posiągnąć tylko za linkę, wiszącą u 
jego ręki, aby spowodować wybach ładunka, 
a tomsamem wzniesienie się w powietrze spa- 
dochronu, który następnie wolno, bo tylko z 
szybkością 3 m na sskundą ku ziemi opada, 

: Urzędnicy kolejowi rumuńscy, w myśl uchwa- 
ionsj świeżo przez parlament rumuński ustawy, 
z chwilą ogłoszenia mabilizacyi, przechodzą pod 
rozkazy ministerstwa wojny. Dotyczy to miano« 
wicie tych linij kolejowy<h, które będą znajdo- 
wały sią w sferze ożeracyj wojannych. Co do 
poborów zostaną urzędnicy kolejowi zrównani 
z oficerami, znajdującymi się na placa bcja. 


Hladsmośoi kościelna. 
Uroczystość N. P. M. z Lourdes. Dnia 11, 
tj we wtorek odbędzie się w Kkościala XX, Mi- 
syovarzy, w Nowej Wsi, uroczystość N. P, s 
Lourdes, 


Obrazy do wypraw ślubnych 


cye Drogi Krzyżowej 
ORAZ WIELKI WYBOR RAMEK DO FOTOGRAFII, 


Nr. 34. 


GŁOS. NARODU s dnia 11 Lutego 1913, 


Sumę o godz, 10 celebrować będsia Najprzaw. krwi zdrowej — powiada on — Oras zrozu- 
X. Biskup A. Nowak, kazanie wypowie O. Ja- 
nieki Nieszpory o godz, 4, kazanie: X. Cho- 
cierzyński, 

Porządek rekolekcyj w Domu OO, Jezuitów 
we Lwowie w czasie Wielkiego Postu, 

04 10—14 lutego dla Kapłanów, 

Od 17—21 Intego dia Kapłanów. 

Od 24—28 lutego dla pp. Oficyalistów. 

Od 10—14 marca dia Panów. 

Od 16—20 marca dla pp. Nauczycieli. 

O rychła zgłoszenia, pod adresem : Dam re- 
kolekcyjny OO. Joxuitów we Lwowie, ui. Danin- 
Borkowskich L 11, prosimy. 


Renka, hiteratura, Bztuka. 


Nenryk Jesse. „Pogodna obrazki”, Bibi. Nv- 
welistycznej tom V. — Reeczywińcie zazdrościć | wrócenia dawnej świetności rodem panują 
można autorowi idealnej wiary, z jaką w swo-|cym*.: 
ich nowelach pisza o kwestyi żydowskiej u nas. Tyle Gustaw Sondburg. My dodajemy 
Zwolennik asymilacyi przedztawia ją sobie bar-|od siebie, że w swych zostawieniach nie roz 
dzo łatwo przy pomocy hymenu, który wyró |różniał on rodzin panujących, które wyznają 
wnuuje I niweczy różnice rasowe i klasowe. — | religię rzymsko:katolickg, cd rodzin prote- 
„Pogodne obrazki“ pod względem literackim |stanckich i schyzmątyckich. W rodzinie np. 
stoją dosyć wysoko, Napisane są zcęsznie, uję | Habsburgów sprawa urodzin izgonów atakża 
cie postaci jest plastyczna, jadynie tylko psy- 
chologiczne podłcża działań bchaterów nie za- | odmiennem świetle. Obecaie na 34 mężczyzn 
wsze odpowiada rzeczywistości ; natomiast znaj- | 135 kobiet (opuszczamy arcyksiężniczki, które 
dujermy w nich wielo owej pogody, o któzą| wyszły przez zamężcie z rodziny) w tej ro- 
antorowi chodzi. Najbardziej wykończona ośta- |dzinia znajdujemy: 1 małżeństwo mejące 
tnia nowela p. t. „Dokad“ jest ciekawą histo- 


Hekrplogiz. 

Dnia 4 bm. odprowadzono na miejsce wle- 
cznego Spoczynku na omentarzu w Tarnowie |nją razowe dobiją się stanowiska i znaczenia. jących. Co się zaś tyczy długowieczności, 
Antoniego Frólicha, emerytowanego EO* | ręcznie wplątany w fabułę romans jego siostry wystarczy wspomnieć — oprócz żyjącego ce- 
niuszego Żarządu dóbr ks. Sanguszków w Tar" |z przyjaciel sm malarzem katolikiem owiany jest |sarza Franciszka Józefa — zmarłych : arcyks, 
nowie, który w 57 roku życia po dłuższej sła- 
bsści życie zakończył. jącym prawdzie i pojęciom żydowskim. 

Książka wydzna jest starannie i zawiera | Reinera 86 i t. d. 

Dar dle wcteranów x r. 1863. P. Solski, dyrektor | portret autora, H. Pokazuje się więc, że i na wysokościach 
teatru miejskiego złożył 100 K na dar narodowy dla „Tygodnika rolniczego”, organu o. k. Towa- |tronu wyznanie w tych sprawach odgrywa 
weteranów z r. 1863, rzystwa rolniczego Krakowskiego, pod redakcyą | ważną rolę, pedobnie Jak i wśród ludu. Wia- 
Sranisława Jasińskiego, wyszedł numer 6 i za- 
wiera następująca artykuły: Gdzie należy szu- |lickiej w Niemczech, w Anglii, na Węgrzech, 
kać powodów nierentowności ziemi, przez Ro |a nawet w Galicyi liczba urodzia jest sto- 
mana Weyczyń kiego. Urządzenia zmianowanie |sunkowo większą, niż u ludności innego wy 
paatwiskowego w małych gospodafstwach, pra:z | znania, 
prof. Fr. Dąbrowskiego. -- Nawozy sziutzne, 


Powszechne wykłady uniwersyteckie. 


W auli I. szkoły realnej przy uł. Studenckiej, godz, 
6 wieczorem. Wstęp 10 h. 


Poniedziałek 10, wtorek 11, Środa 12, czwartek 
13, piatek 14, poniedziałek 17, wtorek 18, Środa 1% 
bm. Prof. Dr Józef Flach: „Wielka poezya dramaty- 
czna w związku z rozwojem teatru“, (8 godz.). 

Czwzrtek 20, piątek 21, poniedziałek 24, wtorek 
25 bm. Prof, Uniw. Dr Roman Dyboski: „O wielkich 
tragedyach Szekspira“. (4 godz). Fag” 

Środa 26, czwartek 27, piątek 28 bm., poniedzia- 
tek 3 marca. Prof. Władysław Dawid: „O kształceniu 
woli i charakteru“, (4 godz). 
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Budżet k p 


rajowy. 


Repertuar toatru miejskiego w Brzkowie 


Poniedziałek. „Posałna wdowa“ (Mistress Dot) ko- 
medya w 3 aktach W, Somerset Manghum, przekład 
B. Gorczyńskiego. 


teraz zauważyć w bardzo wielu Eralach cy- 


nych horoskopów co do przygzłości niektórych | kiom 1912 wyższe o K 1,147.082. Niedobór 

narodów, jak np. Francuzów, nie jest obja‘ |wyniesie zatem ra rok 1913 kwotę koron 
Wtorek. „Szlakiem Legionów“, dramat w 4 aktach A apoape to W azor Ah mi: 29,007.330. 

wierszem, L H. Morstina. sach ludności. Takża bowiem w rodzinac Niedobór t hwali i 

I A DR Bella“, komedya w 4 aktach Ta- | panujących, gdzie wydawałoby się, że istnieją pokryć Ź rod wę y Di > ki ej ik s 

eusza Konszyńskiego. wszelkia warunki dla licznego potomstwa, |krajowych o 30 procent. Wobec tego 


Czwartek, „Szlakiem Legionów", i > 3 
Piątek. „Kobieta i pajac", sztuka w 4 aktach |należy etwierdzić dającą dużo do myślenia |jeęgnak, że Sejm nie został dotąd zwołany, 
a pokór podatków krajowych do pedatków 


Piotra Louys i P. Frondaie, . |przewsgę zgonów nad urodzinami. 
Sobota. „Wet za wet“, sztuka w 3 aktach Dorm|  (Qruntowne uwagi nad-tą sprawą poczynił | bezpośrednich w wyższej stopie aniżeli usta- 


Niceodemi'egu. jama z szwedzki uczony Qustaw Sundborg, zesta- 
EE Sk.” łata wol a wiając odnośną statystykę zwykłych Śmier- 
Poniedziałek. „Pani Bella“, |telników ze statystyką domów panujących. 

a Uczony szwedzki stwierdził na podstawie 
vp i wietlny ZRK sy =. „„|piszmiernie żmudnych zestawień, że do 1870 
i DROLI a a On Ą a|lroku liczba urodzin przewyższała w roz- 

kobiet“, d t tystów. 1 bardzo zaj- I 

mające” obrazy, scons komiczne, zdjęcia z natury, hu | maitych dynastyach liczbą zgonów. Od tego 

moreska, czasu daje się jednak zauważyć nagła zmiana 

w przeciwnym kierunku. Co sią tyczy śmier- 
telności, to zdawałoby się, ża porównanie 
między całym narodom, a jedną wyłączną jego 
klasą, złożoną g ludzi, korzystających z wy- 


Losowanie w Tow. Przyj. 
Sztuk Pięknych. gód życia, ze zdobyczy hygieny, z wypoczynku 
po pracy etc., powinnoby wypaść na nieko- 


Wczoraj odbyło się w pałacu Sztuk Pię- |rgyść tego narodu. Tymezazem rzecz się ma 
knych losowanie dzieł sztuki między Członków | całkiem inaczej: Śmiertelność wśród 
Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych w Krakowie|cesarzy, królów i wszelkiego ro- 
za drugie półrocze 1912 roku. — Wy:|dzaju książąt panujących jest sna- 
grali: cznie większa, niż wśród ich pod 

1) Nr 326. Masrizio Jan, „Ślary lamus“,| danych. 
rys. ołówkowy, Leon Piceard, K 100. 2) Ne $miertelność dzieci w pierwszym raku 
336: Dr Surzycki Józef „Madonna“, plakieta |życią rodzin panujących jest bardzo mała, 
złocona z bronzu, K 50. 3) 361. Wędrychewska | |ecz w l:tach późniejszych szybko się zwiększa. 
Gabryela, „Madonna“, plakieta złocona z bron" || tak na 803 dzieci z tej sfary um'era w pierw- 
zu, K 50. 4) 527. Zejdonówna Stefanie, „Wnę-|szym roku życia zaledwie 52. Jest to cyfra, 
trze katedry msedyolańskiej", skwarels, Teodor | której nigdzie niə spotykamy, nawet w Sawe- 
Grott, K 150, 6) Nr 586. Schüssler Karol |cyj i Norwegli, gdzia Śmiertelauść dzieci 
„Koncert księdza włoskiego“, pastel, Artur | w tym wisku waha się między 90 a 100 
Markowicz, K 150. 6) 649. Katyński Adam, | „pro miile“. 

„Karta udziałowa na kupno dzieła sztuki“ w Dalej uderzającym jest fakt, że w rodzi- 
bieżących wystaw Towarzystwe, wediug wyboro |nach panujących, gdzie do potomstwa mę 
wygrywającego na K 200. 7) 668, Goldwasser | skiego przywiązuje się większą wagę, niż do 
Maksymilian, „Madonna“, płakieta złosena 2z|potomstwa płoci żeńskiej, umiera przecież 
bronzo; Nowak Jan, K 50. 8) 674. Dr Krengsl|w pierwszym roku życia więcej chłopców 
Izydor, „Mała Ewa“, statika z bronzu, As: |aniżeli dziewcząt. St.sunek ten „pro mille“ 
tpni Madeyski K 150. 9) 723, Kostka Karol, | wyraża się liczbami: 78i 49. U reszty ludao- 
„Mała Ewa“, statuetka z bronzu, Antoni Me: |ści statystyka wykazuje objaw analogiczny, 
deyski K 150. 10) 843. Brückner Henryk, „Ma- | Między 15 a 25 rokiem życia zwiększa się 
ła Ewa“, statuetka z bronzu, Antoni Madeyski, |liczba zgonów do 72 procent ponad prze- 
K 150. 11) 1300. Thoman Alfons, „Madoana”, |ciętną zwykłych śmiertsiników, u księżniczek 
plakieta srebrna, Jen Nowak, lub akwaforta w zań jest prawie trzy razy więkgzą, niż u ich 
tej szmej cenie K 50. 12) 18375, Dr Rostafiń |rówieśnie a ludu. 

ski Józef, „Chochoły*, ol, Kameski Stanisław Bardzo podobne zwiększenie s'ą Śmiertel- 
K 400. 13) 1412. Krzyżanowska Stefania, |ności spotykamy w latach 35 -- 45 Ciekawym 
„Kwitnące drzewa“, akwarela, Fałat Julian K|jeęst również fakt, że Śmiertelność wśród 
500. 14) 1546. Lassocina Marşa, „Madonna”,|ogób z rodzin panujących, które pozostały 
plakieta srebrna, Nowak Jan K 50. 15) 1547.|w stanie wolnym, jest mniejszą, niż wśród 
Nowalsetii, „Mała Ewa“, statuetka x bronze, |żonatych, Natomiast stare panuy z tej efery 
Ant. Mudeyski R 150. 16) 1620. X. Jankowrski nie posiadają tego przywileju 
Ant., „Sżuwary*, ol., Rychter-Janowska Br. K 75. "Także przaciętna długość życia panujących stej cesarza wobac cara. 

17) 1653. Landau Józef, „Madonna“, piakieta ustępuje długości życia zwykłych Śmisrtel „Sonn und Montagsztg“ pisze, że wizyta 
srebrna, Nowak Jan K 50. 18) 1656. Przybo- |nigów. Zdarzają się wprawdzie wyjątki, jak |t* była wypływem przyjaznych uczuć dyna 
rowski Stefan, „Mała Ewa“, statnetka z bronzu, | np, cesark Wilhelm I, król duński Chrystyan stycznych. Zarazem protestuje przeciw gło- 
Antoni Madeyski K 150. 19) 1759. Bəreta Jó- |VTH., książę regent bawarski Luitpoid lub|52m francuskiej i rosyjskiej prasy, która bez- 
zef, „Karta udziałowa* na K 100. 20) 1875. |gądziwy cesarz Franciszek Józef, ale nia mo- |Ustannie pisze o znpełaej kięsce w Auatryl. 
Smodlibowski Józef, „Mala Ewa“, statuetka z |gą one w doży A wio w stosunku | Jakkolwiek monarchia cierpi wskutek prze: 
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zwolenia Ssimu niemożliwy, musiał Wydsiał 
krajowy poczynić pewne skreślenia w bu- 
dżecie na rok 1913. Skreślono więc wydatki 
wynoszące K 8,431356, ponieważ tyle wy- 
nosi faktyczny d:ficyt nie pokryty przez do- 
datki krajowe. 

Ofiarą kreśleń padły bardzo potrzebne 
wydatki, Np. w dziale „oświaty“, skreślono 
K 1,755626. Między innymi K 15.000 dla 
Akademii umiejętności w Krakowie na bi- 
bliotakę polską w Paryżu, na wydanie atlasu 
geologicznego i na utrzymanie wyprawy na- 


kowie, oraz dla teatru ruskiego, dla „Ma- 
cierzy polskiej“, „Proświty*, Towarzystw 
muzycznych we Lwowie i Krakowie. 

„Pomniki histerycze* skreślono w wy- 
datkach K 47.606 W tym dziale padsją o- 
fiarą: Muzeum Narodows w Krako- 
kowie otrzyma tylka połowę dotacyi zwy: 
czajnej, zaś skreślono całą dotacyę na zaku 
pno dzieł artystycznsj twórczości ludowej, 
na rastauracyę kamienicy Sobieskich we 
Lwowie, dla muzeum króla Jzna III. we Lwo- 
wie, oraz ma restauracyą kilku kościołów we 
Lwowie, Krakowia i na prow neyl. 

Podobnie pomniejszono wydatki na inne 
cele. Dopiero uchwalenie przez Sejm wyż- 
szych dodatków przywróci w budżecie kra- 
jowym normalną wysokość wydatków. 


Nieudała misya. 
(Telegramy „Głosu Narodu“ z dnia 10 lutego.) 
Wiedeń. (T. B.) Ks. Hohenlohe powró- 

cił dzisiaj rano z Petersburga, Jak sły- 
chać przywozi on pismo od cara w odpo- 
wiedzi na pismo cesarza Franciszka 
Józefa. 

Wiedeń. (Tel, wł) Dzienniki poniedziałko- 
we obszernie omawiają misyę ks. Hohenlo- 
hago, uważając ją za chybioną. Zarazem sta- 
rają się one osłabić jej znaczenie i sprowa- 
dzić do wyrazu zwykłej grzeczności osobi- 


bronzu, Antoni Madeyski K 150. 21) 1898, |na 10.000 osób dożywa lat 80 książąt 906 |Silenia bałkańskiego, to faktem jest, że inne 
Chrzanowski Tadeusz, „Karta ndziałowa* na | księżniczek 1391, lat 90 — książąt 34, księ: |państwa o wiele silniej odczuwają przesila 
K 200. 22) 1939. Siotwiński Konstanty, „Ma |żniczak 198 a lat 95 tylko 60 księżniczek. | ie, a przędowszystkiem Rosya. Cała opinia 
dosna“, plakieta złocona z bronzu, Nowak Jan |Żądna zaś z usób, należących do rodzin pa- pubiiczna jest zgodna, że przed ambicyami 
K 20. 23) 1996. Mieczkowska Antonina, „Za- | pujących nie osiągła lat 100. zagranicznemi musi sią Austrya bronić, gdyż 
dnszki*, ol. Rychter- Janowska K 756. 24) 2184. Dalej pouczają nas zestawienia Sand- idzie o jej nabardziej żywotne interesy. 
Gałziński Kazimierz, „Mała Ewa", statuetka z|borga, że członek rodziny panującej, który Półurzędowy komunikat w „Montags Re- 
bronza, Antoni Madeyski K 150. 25) 2315. |Jiczy lat 30, może jeszcze przeciętnie racho-|vue* donosi: Pismo odręczne cesarza Fran- 
Staniszewaka - Kuó Apna, „Madonna“, plakieta | wać, że pożyje lat 33, podczas gdy garbarz |ciszka Józefa, która zawierało przyjazne za- 
srebrna, Nowak Jan K 50. 26) 2321. Laba Wi: |w tym wieku ma szanse Żyć jeszcze lat 35,| pewnienia, nie dotykało ani jednej z kwestyj, 
kior, „Madonna“, plakieta ziocona z bronza, | stolarz 36. kowal 38, górnik 38 i pół í t. d |stojących w związku zə zmianami na Bałka 
Nowak Jan K 20. 27) 2403. Kwiatkowska Ja-| Sandborg na podstawie swych badań nie, a dotyczących Austryi, a więc w szcze- 
dwiga, „Cerkiewka”, ol. Rychter - Janowska K 75. | przychodzi do bardzo pessymistycznych wnio- | gólneści ani zarządzeń wojskowych, poczy- 
28) 2410. Ruesccka Marya, „Karta udziałowa* |sków tej treści: nionych w Anstryi i w Kosyi, ani sprawy 
na K 100. 29) 2531. Anczykowski Leon, „Mała| [ilość legalnie zawartych związków w ro-| granic Albanii. 

Ewa“, statuetka z bronzu Antoni Madeyski | dzinach panujących wmniejeza się podobnie, W tem oświetleniu istotnie miayą ks. Ho 
K 150. 30) 2557. Sotkiewiex W., „Madonna“, |jak gmniejsza sią w nich płodność, dziś za- | henlehego należy uważać za zupełnie nieu- 
plakieta złocona z bronzu, Nowak Jan K 20.|ledwie taka, jaką spostrzegamy we Francyi. | dsłą, 

31) 2591. Fiedler Konrad, „Madonna“, plakieta | Smiertelność w latach młodzieńczych jest „Montag; Revue“ chce ratowsć Bytuacyę 
złocona z bronzu, Nowak Jan K 20. 82) 2650. | wprost przerażająca, Przewaga urodzin nad|i dodaje do powyższego półurzędowego 0- 
Wodzinowski Wincenty, „Karta udziałowa* na | zgonami spadła do „minimum“, Także różnica | Świadczenia informacyę, że ks. Hohenlohe 
K 100. 33) 2710. Korbti Stanisław, „Madonna“, | wjeku pomiędzy pojedynczymi csłonkami ro | konferował z ministrem. Kokowcowem i Sa- 
plakieta srebrna, Nowak Jan K 50. 34) 2783. | dzin panujących nie jest korzystną, bo onie |zonowem i podczas tych konferencyj omawia» 
Gehorsara Abraham, „Madonna“, plakieta zło- |mal jast taką, jaką npotykaray u narodów |no oczywiście wszystkie kwestye. Okuzało się 
cona z bronzu, Nowak Jan K 20. 35) 2757. |gnajdujących się dezadencyi liczebnej Krótko |przytem, że polityka rosyjska przystosowała 
Gąsowski Władysław, „Mała Ewa“, statuetka | powiedziawszy, rodziny panujące w|gię do polityki innych mocarstw, że w szeze- 
z bronzu, Antoni Madeyski K 150, 36) 3006. 
Jastrzębowska Jadwiga, „Mała Ewa“, statuetka 
z bronzu, Antoni Madejski K 150. 37) 3016.|wprost ich egzystencyi 
|. o ugód Marya, „Karta udziałowa na K 
10 a 


. co do granic Albanii Kosya trwa dalej przy 
Niebezpieczeństwo to dałoby się zaże: |stanowisku popierania uroszczeń serbskich. 
gnać — zdaniem szwedzkiego badacza — je- 


Ks. Hohenlohe był w Petsrsburgu bardzo 


mienie wielkich nowożytzych prądów w na-|simno przyjmowany i nie został przez cara 
radach byłyby jedynymi śŚrodkamł do przy- |zaproszony na żadne przyjęcie. 


Woj 

QIN a. 
Walki pəd Skadarem. 

Podgorica. (Tel. wł.) Wczoraj o godzinie 


długowieczności przedstawia się w zupełnie |10 rozpoczęła się ogólna walka, która trwa- 


ła bez przerwy całs noc do dzisiaj 10 godz. 
rZRO. i 
Turcy podjęli kilka ataków na pczycye 


10 dzieci, 1 mające 9 dzieci, 1 mające 7 dzieci | Czarnogórców na Bardaniolu, „który wczoraj 
ryą żyda - malarzn, który zwalozając uprzedze- |i 2 małżeństwa mające po 6 dziasci — ży- przez Czarnogórców został zdobyty. Piarwsi 


ranni, którzy przybyli do kwatery czsrnogór- 


Str. 3. 


Z Rosyi. 


Sąsiedzkie grzeczności. 
Petershurg. (Tel. wł.) W kołach dobrze 
poinformowanych twierdzą, że wielki książę 
Mikołaj Mikołajewicz przybędzie do Wiednia 
w marcu b. r. 


Jubileusz Romanowów. 
Petersburg. (Tel. pryw.) Minister skarbu 
wniósł do Dumy peństwowej projekt termi- 
nowy asygnowania 484990 rb. na wydatki, 
związane Z obchedem trzecheetletniego pa- 
nowania domu Romsakowów. 


Przed zwołaniem soboru. 
Petersburg. (Tel, pryw.) Narada przed 
awcłaniem roboru zstwierdziła opracowany 
porządek wyboru patryarchy i podstawy za- 


skiej, opowiadzją, że po obu stronach są bar: |gądnicze składu synodu i jego SeByi. 


ogr: mnym idealizmem, nie zupełnie odpowiada- | Ferdynanda, w. ks. Teskańskiego w wieku | dzo wiekie straty w ludziach. Jeńcy tureccy 
lat 73, atcyks. Albrechta 78 — arcyksięcia | opowiadają, że Hassan Riza baj został na u- 


licy miasta: zamordowany. 
Ludności brak środków żywności, jedynie 


© zarobkowanie ubaczne posiów. © 
Petersburg. (Tel. pryw.) Pzazydyum Dumy 
w sprawie posta Reina zadecydowało, iż peł- 
nienie poza obowiązkami poaslskimi innych 


amunicyi jest dosyć, a żołnierze otrzymują obowiązków zarobkowych jest niedopu- 


domo bowiem, że u ludności rzymsko-kato- | dziennie po 150 ładunków. 


Spokój na teatrze wojny. 
Konstantynopol. (T. B.) Obok ogłoszonych 


szczalne. 


Bankiet słowiański. 
Fetersburg. (T. B.) Wczoraj odbył się tu 


urzędowo wiadomości, do godziny 6 wieczór |bańkiet słowiański przy udziale prze- 
niema żadnych innych autentycznych donie-|szło 200 osób. Przewodniczący generał Ku- 


sień o operacyach wojskowych. 


garewskij wzniósł toast ma cześć cara, 


Panvje tu przekonanie, że przed trzema | poczem odśpiewano hymn narodowy. Ucze- 
lub czterema dniami nie należy oczekiwać | stnicy bankietu postanowili za pośrednictwem 
żadnych ważnych wydarzeń wojennych. We-| ministra dworu wystosować do cara tele- 


wilizowznych i powodujące stawianie smet:|w sumia K 46014.391, w porównaniu z ro-|Zzajęli byli w pierwszych dniach. 


Idylla w Adryanopoln. 

Konstantynopol. (Tel. wł.) Według nade- 
szłych tu wiadomości w Adryanopolu pa- 
nuja mimo  ostrzeliwania zupełny spo- 
kój. Banki są otwarte, a na polecenie Ko- 
mendanta obkwarto także kinemato- 
graf, który cieszy się wielką frekwencyą. 
W twierdzy brak jedynie soli i nafty. 


nowioną została na rok 1912, jest bez po- | g==se=mumewweyw muan 


"Echa z Bałkanu. 


Znowu rokowania pokojowe. 
Konstantynopol. (Tel. wł) Hakki 


Preliminarz fanduszu krajowego na rok|dle oświadczeń tureckich dzienników wie- |gram hołdowniczy, zaś w drodze telegrafi- 
1913 przygotowany praes Wydział krajowy |czornych Bułgarzy od wczoraj wie-|cznej wyrazić monarchom państw bałkańskich 
dla Sejmu wykazuje wydatki w sumie ka-|CZÓR wstrzymali bombardowanie|życzenia sukcesu w walce z Turcyą. Prze- 


Zmniejszanie nią liczby urodzin, dające stę | ron 75,021.721 w porównaniu z rokiem 1912 Adryanopola. Bułgarzy rzekomo musieli | mawiało kilku mowców, którzy również wy- 
wyższe o K 4072.058, zaś dochody własne |Się cofuąć ze stanowisk koło Bulair, które |rażali życzenia dla państw sprzymierzonych 


bałkańskich, 


Telegramy. 


(Telegramy „Olosa Narada" s dnia 10 lutego.) 


Z Koła polskiego. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiaj odbyło się po- 
siedzenie komisyi parlamentarnej Koła pol- 
skisgo pod przewodnictwem Dra Leo. Oma- 
wiano sprawę rokowań z Rusinami i stwier- 
dzono, że przebieg ich jest bardzo dobry. — 
Również zastanawiano się nad stanowiskiem 
Koła polskiego wobec planu finansowego Oraz 


basza | w sprawie ustawy o epidemiach. Narady dzi- 


konferowuł z w. wezyrem. Udaje on się do|siejsze miały na celu przygotowanie progra- 


Londynu na nowe konferencye pokojowe. 

Wiedeń. (Tel. wł.) Wiadomości o rokowa- 
niach turecko:bułgarskich mie znajdują po- 
twierdzenia. Przeciwnie Turcya przygotowu- 
je się na długą wojnę. 


mu na najbliższe posiedzenie Koła. 


Z Rady państwa. 


Wiedeń. (Tel. wł.) Dzisiaj o godz. 8 po 
połudaiu rozpoczęto się posiedzenie parla- 


Z dobrze poinformowanej strony dono-|mentu. Na porządku dziennym stoi trzecie 


decyzya. 


Konforencya ambasadorów. 


Wiedeń. (Tel. wł) Konferencya ambasados- 
rów w Londynie zbierze się w najbliższych 
dniach na obrady nad sprawą albańska. 


Rumunia a Bułgarya. 
Bukareszt. (Tel. pryw.) Kategoryczne o: 
świadczenie Danewa, że Bulgarya nie od- 
stąpi Sylistryi, wywołało w Rumunii rog- 
goryczenie. Opinia publiczna domaga się, — 
aby rząd pod żadnym pozorem nia odstępo- 
wał od swoich żądań. 


Venizelos w Salolice. 


Saloniki. (T. B) „At. ag. tel“ 
Prezydent ministrów przyjął w budynku pre: 


urzędników administracyi, metropolitę Sa- 
loniki, muftiego, wielkiego rabina, burmi- 
strza Saloniki, metropolity Monasty ru, 
który przyprowadził deputacyą rady miej- 
skiej tego miasta i metropolitę z Xanti. 
Prezydent ministrów zapytał burm/strza Sa 
loniki, czy ma do pedniesienia jakie uster- 
ki w greckim zsrządzie Saloniki, 


rządu Saloniki i dodał, że nie zaszło nic 
takiego na co mógłby się użalić, Venize- 
los informował się o życzenia ludności na 
polu wszystkich działów adminietracyi, W po 
łudnis odbyło się śaiadanie u króla, w cza- 
sie którego król wyraził radość, że widzi 


ferował prezydezt ministrów z królową w 
sprawie zbiegów. 


Aresztowania Greków. 
Konstantynopol, (T. B.) Policya uwięglła o- 


koło 100 poddanych greckich, wśród mich |, 


znajdują się dziennikarze, lekarze, adwokaci, 
przemysłowcy i kupcy. 


Okrucieństwa Serbów. 

Lipsk. (Tel. pryw.) „Leipziger N. Nachr.* 
donoszą z Belgradu, że z pewodu złego 
cbchodzenia się z pomisszczonymi w fortecy 
jańcami tureckimi przyszło pomiędzy nimi a 
wartą serbską do krwawego starcia. Po stro- 
nie Turków czterech ludzi zabito, a dwu 
dziestu poraniono, po stronie esrbaskiej jast 
dwóch ciężko rannych. Zagraniczni posłowie 
Są zdecydowani zbadać sprawą całą. Nato- 
miast rząd serbski usiłuje ją zatuszować. 


Roosevelt do Dra Danewa. 
Sofia. (T. B) W odpowiedzi na adres 
dziękczynoy jaki wystosowano z bułgarskiej 
strony do Roosevelta z powedu ogłoszenia 
przez niego artykułu z pochwałami dla Buł- 


garów, wystosował Roosevelt serdeczne |. 
pismo do Dra Danewau, w którem wyraża 


podziw dla cnót obywatelskich Bułgarów i 
czynów armii bułgarskiej, która przez swo- 
je zwycięstwa uwelniła cywilizowaną ludz- 
kość, od ciężaru, jakim pyło panowanie tu- 


Europie znajdują się co do swego|zólności na życzenie Angjii Rosya na razie |reckie w Europie Roosevelt podnosi ko-|p 
rozwoju na drodza, która zagraża|zrezygnowała z pretensyj dardanelskich. Tylko |nieczność oddania cywilizacyi i przydziele- | wolnych od nabożeństwa sa zgłoszenieri sig do sa- 


nia Bułgaryi Adryanopola, którego upa- 
dek na sto lat przed zsjęciem Konstan- 
tysopola zaznaczył postępy tureckiego na- 


Jazdu. 


Program od wtorku 
1. Tydzień nowości Pathtgo, 2. Sen 
(dramat biblijny), 4. Michał i jego 


mistr wyrazł pochwała dla greckiego za- | Dębity, 


Il do piątku I4 lutego 1918. 


ukowej. Również zmniejszono o połowę dO-|gzą, że w sprawie rumuńsko bułgarskiej je- |czytanie ustawy epidemicznej, następnie zaś 
tacyę dla teatrów polskich we Lwowie i Kra- | szcze w tym tygodniu zapadnie ostateczna | przyjdzie pod obrady przedłożenia rządowe 


o przemyśle piekarskim Obrady Izby potrwa- 
ją do 6 marca. 


Giełda. 


_ Wiedeń. (Tet. wł.) Usposobienie giełdy dzi- 
siaj było bardzo dobre. 


Znów rewolncya w Meksyku. 

Meksyk. (T. B) W armii wybuchła rewo- 
iucya. Wojska obsadziły pałac narcdəwy i 
budynki rządowe. Madero uwięziony. 

Meksyk. (T. B.) Po dłuższych walkach u- 
licznych rząd po części wziął górę. - Dotąd 
zginęło blisko 150 ludzi. Prezydent Madero 
chwilami osobiście dowodził wojakiem. Wię- 
kszą część armii zdaje Się pozostała wierną 


donosi : | rządowi. 


Wątpliwe jest stanowisko artyleryi. Rząd 


fextury reprezentantów władz sądowych, |zejął znów pałac narodowy. 


Przyjschaił do Krakowa. 


HOTEL FRANCUSKI. Stetanowia Kobylańscy z 
Nuwego Sącza, Julianowie Kiedrowscy z Poznania, 
Stanisław Kontrymowicz z Kazimierzy Wielkiej (Król. 
Polskie), Ludwik Fortner z Przgi, Józef Hłasko z Wi- 


Bur- | na, Karol Dunin z Radomia, Andrzej Prusinowski z 


Anna Szyszyłowiczowa z Zakopanego, Adol. 
fowie Konowie z Warszawy, Modesta Dunin-Kępli- 
czowa z0 Lwos5, Władysław Kinle z Warszawy, Hin- 
ko Kaufman z Wiednia, 


Kadezłane. 


Venizelosa w Salonice, Następnie kon- | Za artykuły w tej rubryce Refżakcja nia 


przyjmuje żadnej odpawiedstalnońci. 


' . Rekonwalescenci 


przyjdą szybko do zdrowia używając Ermuisyi 
S:otîa ponieważ nawet osłabicny Żołądek 
łatwo ją przyjmuje i dobrze trawi, — Zwa- 
Żywszy, ża składniki Emulsyi Scotta są xa- 
wszo najwyborniejsze, wskutek czego ned- 
zwyczaj pożywne wytłómaszyć łatwo, 
dlaczego mżywanie jej w czasia rekonwale: 
scencyi, tak znakomisig dzisła zarórna u 
rołodych, jak i u starszych. Przętam Emul- 
sya Scotta Jest tak smaszaa, Że dorofil i 
dzisci używają jej chętnie. 


| 


Cena w buteikach oryginalnych 2 K 50h — We 

wszystkich aptekach do kupienia. Za nadesłaniem 

(50 hal w znaczkach pocztowych ido firmy: Scott 

& Bowne, G., m. b. H, Wien VII i za powołaniem 

się na tu pismo, nastąpi jehnorazowa przesyłka 
próbna przez aptekę. (1088) 


E 


Przewodałk kražowskl. 
Grohy zasłużonyob :w krypcie na Skałce 
grób Skargi (w kościele: w Piotra), oraz Sikar- 
lec kościoła N. F. Maryi oglądać można w chwilach 


krystri. 

Museum kalążąt Czarturyskich (uloa Pie 
Jarska) otwarte dla zwiedzających wa wtorki I piątk I 
od godziny 3 fo 1 = połndzia, o lia w te dnia nie 
przypadają świeta. 


(humoreska), 3. Salome — córka Tetrarchy 
pies (komiczne), 5. Melobnicze widoki 


p Z Wycieczki, Sekwana (kolorowane zdjęcie z natury), 6. Obcy służący (ko- 
medya), 7. Serce kobiety (dramat W trzech aktach). 


tr. 4 „GLOS NARODU: s dnia ii Lutego 1813, ma Nr. 34 


z ze : 
kamieniars. 1 budow. B H ZAKŁAD 
Józefa KULESZY T | ARTYOT,-KAKIERIARSA! 
i j BRAGI 
naprzeciw cmentarza 5 b= - A So RZY, 
p. rako wia faa 7 R AR: TEERZEGKGA 
wielki wybór gotowyc 3 k: Ę cj 
pomników z piaskow- la A - Mam zaszczyt uwiadomić WP., że otworzyłem własny ZAKŁAD i 8 Krakowlo 
ca, granitu i marmuru, 5 l 33 Rakowiecka i. 7 
Podejmuje się wyko- = | KRAWIECKI pod Ermą s (dom wiasay) Telefon 462 
nania grobów w miej- X 22 Podejmuje się wykonywa- 
Dana lag PT A BA A 3 EWICZ RENANE SĘ nia w seeikich robót w ue- 
elefon 1359. -ET - 5 Roz M kres ten wchodzących 
REJGNCWESKEDZAE TŻ. "fes Baez ojc a. i a || koza KOT 
z = Posiadając długoletnią praktykę jako przyksawacz i klerownik À |: tak w miejscu jak | a prowincyi. Po 
Zakład wodoleczniczy f s pierwszorzędnej firmy krawieckiej, tembardziej we własnym interesie «ra wielki wybór gotowych pomników 
: k Pai z piaskowca marmaru i graniit. 
- FE wykonywać będę wszełkie zamówłenia najakuratuiej i według naj- 
D R H ĘĄ R A M H A 5 B wybredniejszych wymogów WP, ——----->->oLLoLoŚoo aa 
| © Krakowie, ulica Kanonieza L. 18. 


W ZAKOPANEM 


Btwaity osły rok. Umieszczenie Ala 350 osób i 

Urządzenia zakładu | śszienak pierwesorzędue 

Dany przystepne. Od 10 Kor, dziennie wzwyż 
sa poksi jednscaobowy x u reymaniaw 


< 
4 


JEDYNA W KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maszynowysn 


EJ 
f5 £ Zakład mój zaopatrzyłem w doborowe mate- 
$| == ryały tak krajowe jak angielskie. == 


Bidro podr óży.Q Oswiecim. 


Znakomite e > ; Ignacego Wurma. 
Masło deserowe Pdiseaimy gorąco wszystkimi, którzy mają | zamiar jechać Jary. « w L 
morawskie do Ameryki lub Kanady, aby udali się z pełnem zau- ` a Czeladnik kowalski 
VA kg. 90 hal. p faniem tyłfzu wprost do e D | G Y g | g ij EEEE trzeżwy, do kucia koni potrzebny. 
Piz” __ JĄ Biura podróży Zofii Biesiadeckiej w Oświęcimiu, p] "7m g R: p: kia BOEZNE 
Wojciech Olszowski LI które nie ma żadnych a tede ani nągoniaczy, i innych zakładów ceramicznych > ORA POZ się sezon po cenach kon- Majster kowalski, Zatopane Rynek. 


o a A APESIN “t Tg aneti ten Wo wo GLN ea ER MR A AT 


Kraków Mały rynek róg ul. Szpitalnej. 


Poszukuję do wynajęcia > RZASRA ANA ARA RA? 


KTO CHCE 


W TANI SPOSÓB URZĄDZIC SOBIE DOBOROWĄ 
BIBLIOTEKĘ DOMOWĄ NIECH ZAPRENUMERUJE 


„Bibliotekę Dzieł 
Wyborowych" 


CO TYDZIEN KSIĄŻKA ZA 19 I PÓŁ KOP. 


Nudnych książek nie drukujemy. 
Każcia książka jest zajmująca. 
EE FEE]! 


Gi paryski i węgierski, drat angielski do obcinania cegieł, stożki Segera, 
iR $ wałki filcowe, papier szybrowy, KENA glinki i ole] do smarowania form, 
a 


najnowszyc konstrukcyi do wyrobu cegieł, 

Maszyny motorowa i [QGZNA dachówek, sączków. Prasy kaflarskie. 
parowe, gazowe, benzynowe i ropne. TURBINY, TRANSMISYE, 
Motory ARMATURY dla pary, wody, gaza i elektryki = 
SMARY OCHRONNE (Calypsol) do łożysk maszynowych, SMARY STAŁE (Tovoit) 
OLEJE + A i cylindrowe -— KOLEJKI WĄZKOTOROWE I WÓZKI KO- 


LEBKOW — WĘŻE GUMOWE i zwykłe parciane —  USZCZELNIACZE 
no = orez bawełniane, asbastowe, gumows i tłuste d'a pary i wody. 


Aparaty i zegary kontrolne. Drabiny rozsuwalne- 
ARTYKUŁY PECHNICZNE jak: Smary, rzemyki i klej do pusów transmisyjnych. 


órzane i rści Ibłąd — PASTĘ d 
Pasy transmisyjne metaiń i ochronną od rdzy tt. p. SAO 7 


Rządca ekonomiczny 


p | kisrownik gorzelni znający się na mieczar- 
8'wie z kiłkołe nią praktyką w pierwszo- 
rzę nym majątku pragnie zinienić posadę, 
M |Laskawe zgłoszenia pod A, G. poste rest. 
I | Głogów ad Rzeszów. 20732 3 


PIELĘGNIARKA 


i massrzystka poszukuje odpowiedniego 
zajęcia. Łuskawa zgłoszenia : 
Ochrona Kobiet ul. Jagielońska 1, 7. 


214 1-1 


<=) Praktykant 


do handlu towarów kolonialnych potrzebny 
zsraz, Zgłoszania : 
Ignacy Wysocki, Radomyśl WŁ: è 


Praktykanta 


l z ukończoną III klasą szkoły średniej lub 


fi Organ Polskiego Związku zawodowego chrze- gimnazyalnej, z dobrej rodziny, przyjmie 
R ścijańskich robotników z siedzibą w Krakowie. zaraz 162 
| 


wiłi w Krakowie lub okolicy: Stajnia 
dla pary koni. mieszkanie dla służ by wo- 
docjąg, łazienki i t. d. — Zgłoszenia Pe 
J. W. poste restante. 26 3 


Krawieczyznę damską, bieliznę nową i wsze!- 

kie poprawki, przeróbki, odnawia i repera- 

cye przyjmuje i sama wykonuje nie drogo 
i prędko 


Wiktorya podbielska 


Krawczyni, Sławkowska 6, Ill. p. 
frontowe schody, w Krakowis. 


WSPANIALE 


trzymiesięczne pieski wilki do nabycia 
Urząd pocztowy 
167 2-2 Niedźwiedź. 


+ KOBIETY + 


zażywają przy miesięcznych słabościach Œ PAMIĘTNIK MŁODZIEŃCA ztwierdzy kijowskiej Rawity-Gawrońskiego 


AAAA AAAA AANA AA. a SARAR 


Biuro techniczne dla przemysłu ceramiozneg'o 


i technioznego w Krakowie, ul. Bracka L. 8. 
Telefon 252%. ` 199 40 2 Telefon 2520. 


W ROKU 1913 MIĘDZY INNEMI DZIEŁAMI WYJDĄ: 


Pamiętnik Bukara, uzupełniający słynne Pamiętniki Ochockiega 
CZASY PRUSKIE, wspomnienia J. FALKOWSKIEGO 


handel towarów korzennych 


Dra mad Geyerm pod gmaraacyą, | PARAFIE POLSKIE NA SYBERYI ks. JOZEFATA ŻYSKARA | Wychodzi co dwa tygodnie. J. Schaitłer i Spółka 
ck z Y uipechodliny RZE i £ Zjawiska medjumiczne profesora dr. J}. Qchorowicza. Prenumerata TOCZNA wynosi b. B, P i 
Wayta elo pad iketa, a bd JAK SIĘ DOCHODZI DO WIELKICH FORTUN Myersa ) „jw Rzeszowie 
AMCZKA g a 
7 Z nowości literackich polskich wyjdą dzieła: e é > | 
Dr. med, Ernest Geyer | Sp. Z twa Zapolskiej, Tetmajera. Perzyńskiego, Zmijewskiej „My śl Robotnicza: BE L Da ociemniałego kolp ortera 
bruku krakowskim postać, na pół niewidomy 


Braunschweig, Kattrepeln 37. I wiele innych. 


e ; 3 
Redakcya posiada w tece szereg współczesnych utworów tłuma zę: n a Uprkw ESA swego 


pismem polskiem robotniczem, zawodowem, ) roznosiciel gazet, obeenia stracił zupełnie 
f 


T a ma czonych z literatur obcych. redagowanem w duchu chrześcijańskim. zawodunie może. Zresztą i wiek podeszły przy- 
= p T enumeruj == s Informuje dokładnie © ruchu robotniczym i tem nie pozwala już temu pracowitemu i 
ŻYWOT I CZY NY > uczcjwemu człowiekowi zdobywać samemu 
pri Ilustrowane gesaon ihre > życiu w stowarzyszeniach robotniczych. śrądków virze Bo posip „owale 
j ohroczynnośc miłosierdziu pubiicznemu 
Polskie Universum iic ks. Józefa PONIATOWSKIEGO Myśl Robotnicząć jest 4 Datki przyjmuje admialstrooya Głosu Narodu 
U) 
Ponad 1000 Hustracyl rocznie Bezplatne premium Sui Sogn cinocy, Bleek pO RODOMICZA tym te | E OSIEA CZYTELNIKÓW 
Prenumerata rocznie wynosi K. 5. półrocz. 450 I jako ibr bezpł. na wytworaym papierze z ilustracy. w ozdobnej oprawie formatorem I podręcznikiem praktycznym dla l 
Adres Redakcyi i Administracyi: Lwów, Cena prenumeraty w Warszawie kwartalnie K. 250, z przesyłką 315. | | poleca się dwie rodziny, których nędzai ka- 
s, u. Lenartowicza 1. 9. >| O = ze oprawę dopłaca się 1 rb. b9 kop. p sa) chcących pracować w stowarzyszeniach Fe- }j |lectwo ojców stwierdzone przez męskie 
RT m pal Redaktor Zdzisław Dębicki. — — — Wydawca Kazimiera Gadomska. botalczych. A Tow. św. Wiacentego a Paulo w Krakowie. 
Na Wielki Pogi (lą młodzież Warszawa, Nowo- OAS, tei 114-50. 212 0-1 
J i d KATALOGI ROZSYŁA SIĘ BEZPŁATNIE WET, 
SURUTUTOT rogu e O NOWA 
Wydawnictwo Chyrowskiego KETEPEFEEOCEFEFECTYFETTRETI 2 


Koła Tow, Im. Piotra Skargi. 


Ogloszenie lieplacji 


W| Podaje się do publicznej wiadomośsj, 
ił celem sprzedały wioseanego zbioru 
„| wikliny w roku 1913 z grantów m'ef- 
jj |skich w dzielnicy Dąble-"iaszów pała: 
$ żonych i w stsrym łożysku Wisły, od- 
będzie się w Wydziułe ekonomicznym 

M:giatratu (główny gmach Magistratu 
|| sejście, od strony ul. Poselskiej IL p. 
drzwi, Nr, 23) w poniedzlsłsk dnia 24 lu- 
tego1913 o godziole 12-tej w południe, 


Prawnia ochrenioa H/M 
i 17 „Al 
!! Prawdziwe tylko!! „pimai“ § 


ze słowami 


„PICEA“ 
PIMEL“ 


1 karton po 20 I 50 hal. 1 flaszka K 120 § 


2: Na ERSTE wiosnę polecam do siewu :: 


NAJLEPSZE NASIONA 


gospodarcze — leśne — warzywne — kwiatowe 
z gwarancyą czystości i kiełkowania. 


DRZEWKA OWOCOWE I OZDOBNE 


Krzewy, Róże, pienne i krzaczaste oraz wszelkie artykuły wchodzące 
— — — w zakres ogrodnictwa i relnictwa. — Towar godowy, — 
— Cennik i specyalne oferty wysyłam opłatnie. — 


| Nr. 1. Złote ziarna, zebrane x | 
pism X. Piotra Skargi 20 h. 


Nr. 2. Czyń mężnie i żyj! 50 h. 


Nr. 3. Złote myśli, Zygmunta 
Kras'ńskiego 2) h 


Nr. 4 Na drogę życia 40 h, 
Nr. 5. 0 obowiązkach wła- 


publiczna llcytacya zepomosą opiaczęto- 

sności 20 h. Jeżeli się chce mieć rzeczywiście niezawodny, tani środek przeciwko kaszlowi chry- $ I z, F R i ; l ) G E, Kraków. wanych, stormplem na 1 koroną opatrzo- 

| ce, astmie, proszę używać cuklerki z sosien alpejskich „PICEA“ ale tylko te | nych ofert, Oferty sxładać należy na ręce 

Nr. 6. Na przewozie 20 b. P PA 4 rę re Naczelnika Wydzizłu ekonomi 'zńhego Ma- 


dla dzieci: Miód z sosien alpejski „PIMEL%. Oba te środki działają uśmie- glstratu w powyźszym terminie do godz. 
rzająco na kaszel, ułatwiają odpluwanie, a zarazem są pożywne pobudzając apetpt. 12 w połulnie w dsla Icytacyi, Wady- 


+90 Do nabycia we wszystkich aptexzch I drognerysch Monarchii. 105 F z t i A um wynosi 390 kor. i złożyć jə należy 
ENE y TPZERKCFE SIE b EARE A TEN WATA Ea a a mery all$ r UIZą zena OWO WO w Kasie Miejskiej przed Aviem lisyta- 
| PY ; EA Warunki licytacyjna oirzymać moż- 
marki: „/A iż B O R na w Wydziala ekonomicznym Maugie- 
trata w zcdziina h prządowych. 
przewyższające co do jakości i przystępne ' : 1 

ceny absolutnie każdy towar konkurencyjny | Magistrat stot, król. miasta Krakowa. 

dostarcza generalny saatępca na Galicyą Kraków, dnia 6. lutego 1913. 


„ARGUS“ === p,,ekonai się Pan 


Nr. 7. Świat Aniołów 30 b. 


Do nabycia w księgarniach. 


Zegar wahadłowy z budzikiem gg 
n Nr. 4482/W.Z 50 godzinnym F Esądow) =: uprawiana 


werkiem sprężynowym, wy- 
bijający pół i całe godziny, 


r piękie poleroransjszateć |] vj fabryka wód Bioeraych szhozych E lecmmereh 


z drzewa orzechowego. 71 cm 


długi, z białą tarczą i wska- A cå firm 
zówkami apain bu- | SĘ p r , Kraków; ul. Floryańska 41, Tal. Nr, 408, o zdolności mojej firmy żądając kartą 
ah pó i CR i fal ams siema S wo ao Z przy zapotrzebowaniu przedmiotów użytko= 
koron 12°50, p pó R. ZĄCA murs = wych i srtykułów podarunkowych RZE 0 
Nr. 4485/W. Tensam piękniej | BS j go rodz ju mego katalogu głownego z 400 
PORN] WADE EEK IAKŁLD ARTYSTYCZAT KALANSTW A AALIGLIMKŚ| E> “Riin konanie 
z drzewa orzechowego koron | WA wyrabia pod kontrola komisyi Przemysłowej Tow. Lekarskiego zrak. polaacza z H ANN S KONR AD 

ostawca 


13:50. Zegary wahadłowe | S przez toż Towarzystwo 


mon KSK WODY MINERALNE SZTUCZNE 
20 pvc wade: SOMACJNa M | odpowiadające shladem chemicznym wodon: 


w miejsce nderzeń wygrywa. b j A 
2 sztuki K, 1780, 3 letnia pisemna poręka. Billińskiej, Giesshfiklezskiaj, Vichy, Nomburg, Kissingsa 


Bez ryzyka |! Zamiana dozwolona lub pieniądze 


l. Hlávka artysta malarz 
| Praga Król Vinohrady, ui Puchmajerova 68 


E$. poleca Wioisbnema Dastowiaśctwu jak równieaP T amatorom obra- 
zh sy kościsine fak Obrazy ołtarzowe, drogi krzyżowe. obrazy p3- 


dom wysyłkowy Briix, Nr. 2641, (Czechy) 
Niklowe zegarki kieszonkowe K. 42 

Lepsze K 580 
Srebrne zegarki K. 8:40, niklowe budziki K. 
| 2-90 Zegary wabndiowe K. 850, zegary z 
kukułkami K. 850, harmoniki do ciągnienia 


tudzież epezyalae lecznicze jak: litową, bromową, jedową,, żalazictą kwaAŚNĄ, AA 

z powrotem przez pierwszą fabrykę zegarków |% væ s7ine, portrety wietnia podług totografii mziowane olejne 2a p K. 5—, S:rzypze K, 5.80 sewoiwery K. 6, 
HANS KONRAD ck. nadw. SA w Britx Nr, 262 | $ oraz inur wody pe z przepiax zw dei SBa szdak tzęsti0w6 enia biasso l irnyob matoryałach artystycznych. — Najlopase śówiadacte» —- Kora- Towary rękodzielnicze, skórzane, stalowe, 
Czechy). Bogato ilustrowany katalog głó-| JE ŁR gda ZAP T snendenoye w jęryka polekim — Wzory | szkie6 rareo 1782 90 2 rzedmioty do gopodarstwa domoweg,'przy- 
ię hA Sorli na zyczegio Kaide A A A A AAA O SJ bóry do palenia, zabawki i t.d. w najbo « 
da rmo i franko. 12 EEE gatszym wyborze. a 


— 


f 3 ' $ LLSG podziękowań: | i] Tysłące podziękowań! 
& == Pensyonat Józsty Regaszewej == EES re - R i siwi Hr om zg 
h g É FEE ; Mleka ońmładzejącego Włos m imleocenfo- | SEAS 
| | Kraków, Graniczna 4, I. p. REZ | eanna wina ola mera Pia tapin adr tel Bozia any | BRZ 
59 poleca pokoje z calem utrzymaniem dla przejszdnych BB ©. l azstyn, — Cona 2K50 h, — Zamówienia uskutesznia się odwrotną pocztą. — |= 3 
Przyjmuje stotowników | wydajs na żądanie oblady do domu. i e PEM ŚW: pad Orłem Z. J. KALIGKIEGO. Przemyłi Zasanie. i 2 
à TEEI "ZCP EEEa l 


poozaĘ A | a w a E - JRE po z O ANA EA AA CORE | ET. MŁOZWÓEOW | | Ai. OQRRZI IE FIBA 
Nakładem Spółki komandytowej właścicieli „Głosu Narodu”. Wydawca | odpowiedzialny redaktor lan Matyasik. Drukarnie „Głosu Narodu" w Krakowiz, ul św. Tomasza L, 35 pad snrządem I R, Dobrsańskiego 


